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rem x wyjątkiem niedziel i świat.
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Rumunii i Szwajc. 48 fr. — 12 fr. — 4 tr.
w T u r c j i .................. 64 „ 16 „ 6 „
w B e l g j i .................. 56 „ 14 „ 5 „

Przedpłatę przyjmuje Administracja dz. Kraj, 
urzęda pocztowe austijackie i zagraniczne,
oraz niźśj wymienione ajencje.

Redakcja, Administracja i Ekspedycja miej­
scowa w Krakowie ul. Mikołajska 1. 435. 

Listów ni efrank cwanych nie przyjmuje się. 
Reklamacje nieopieczętowane wolne od o- 
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8 dni. — Rękopisów nie zwraca się.

C ena o g ło sz eń  ( in se ra tó w ).
w pierwszóm umieszczeniu wiersz . . 8 ont. 
w kazdćm następnóm umeszcz. wiersz 5 „ 
Stempel od każdorazowego umieszcz. 30 „ 
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luty 
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złr. 4 — złr. 5 40.

Przegląd polityczny.
Na wczorajszym posiedzeniu sejmu ks. 

Je rzy  Czartoryski postawił wniosek, któ 
ry podajemy poniżćj w sprawozdaniu sej- 
mówćm, a k tóry je s t  niejako p o l i t y c z -  
n % sygnaturą bieżącćj sesji sejmowćj.

Sejm nie mógł pominąć milczeniem 
krzyw dy wyrządzonćj mu przez uchwa 
lenie bezpośrednich wyborów do rady 
państwa bez pytania się go; sejm nie mógł 
milczeniem pominąć pogwałcenia k o n ­
s t y t u c y j n e g o  p r a w a  j e g o  wybie­
rania delegacyj do rady  p a ń s tw a : pod­
niesienia tćj sprawy wymagała godność 
sejmu, wymagało poczucie i świadomość 
praw swych i politycznego stanowiska, 
nareszcie ta  przezorność, k tóra  nakazuje 
strzedz bacznie całego zakresu praw swych 
i nie pozwalać milcząco na nadużycie 
tychże.

Ale wniosek ks. Czartoryskiego i to­
warzyszy je s t  zarazem ważnym objawem 
stronnictwa; jes t  w ogólnóm rozbiciu i 
chaosie naszego życia publicznego dowo­
dem istnienia choćby tylko zawiązku par 
tji, k tóra  stoi przy raz wytkniętym sztan­
darze zasad politycznych . bez względu 
na chwiejne prądy polityki z dzisiaj na 
jutro.

W chwili największego tryumfu polity 
ki centralistycznćj cała przewrotność jćj 
w jaskrawćm występuje świetle. „Pod 
leźć gdzie nie można przeskoczyć14 — oto 
hasło tćj polityki, k tóra  zawsze konsty­
tucyjnością się chełpi, ale zawsze kryte- 
nai drogami ustawy konstytucyjne obeho 
dzi, byle na swojćm postawić.

Zwyeięztwo stronnictwa antigiełdowego 
przy glosowaniu nad poprawką Mendels- 
burga nie było na rękę rządowi i centra- 
listom. Niechęć swoję zdradzili oni zaraz 
przy skrutynium przez zamiar sfałszowa­
nia rezultatu onegoż.

Gdy zamiar ten udaremniony został 
przez energiczne wystąpienie, kilku d o - 
słów, centraliśei zaczęli knuć piany u da­
remnienia tego zwycięztwa. P lany te do j­
rzewają. Izba  panów uchwaliła ten ustęp 
ustawy zapomogowój, który w myśl po j

prawki Mendelsburga, eliminowanym zo­
stał przez izbę niższą.

Prezydent izby niższćj R e c h b a u e r ,  
który już przy głosowaniu nad owym u- 
stępem ustawy zapomogowój w izbie niż­
szćj tak  bardzo okazał się stronniczym, 
że chciał zarządzić powtórne głosowanie, 
aby tylko projekt komisji zredagowany 
w myśl rządu przeszedł zwycięzkoi — 
Rechbauer zwołuje teraz posiedzeuie zby 
niższćj na d. 10 grudnia  do Wiednia, w 
celu uchwalenia ustawy zapomogowój we 
formie nadanćj tejże przez izbę panów. 
Oczywista, źe na posiedzenie to nie spo­
sób, aby podążyli teraz wszyscy, wię­
kszość izby niższćj stanowiący, przeci­
wnicy gry giełłowćj rozproszeni po ca- 
łćj monarchji, po najdalszych jćj k rań ­
cach w Galicji wschodnićj, w Bukowinie, 
w Tyrolu, w Dalmacji, aby w zimnćj po­
rze roku wróciwszy dopiero do domów 
swych z Wiednia, znowu na j e d e n  dzień 
do W iednia pospieszyli. Zbierze się tam 
więc prawdopodobnie tylko w komplecie 
cała partja giełdowiczów i centralistów 
podczas kiedy prawdziwa większość izby 
niższćj słabo tylko liczebnie będzie re 
prezentowaną. T a k i m  s p o s o b e m  rząd 
i partja  centralistyczna postawi na swo- 
jem i uchwali ustęp sporny ustawy zapo­
mogowój upoważniającćj rząd do d»wa 
nia zaliczek z pożyczki 80iniljonowćj na 
wszelkie papiery giełdowe, nie mające źa 
dnój pewności.

Nie wątpimy, źe sejm wniosek księcia 
Czartoryskiego uchw ali; wniosek ten bo­
wiem wyraża tylko to, co sejm sam już 
o bezpośrednich wyborach wypowiedz ał. 
Sejm więc wniosku tego nie mógłby od­
rzucić bez kompromitowania własnćj sw ;i 
godności.

Nowy gabinet trancuzki odniósł pierw­
sze zwyeięztwo parlamentarne w zgroma­
dzeniu narodowem. Republikanin Lamy, 
jak wiadom o, postawił interpelację do 
rządu z powodu trwania stanu oblężenia 
w przeszło czterdziestu departamentach. 
Przy rozprawach nad tą interpelacją mi­
nister B r o g l i e  odpowiedział, że w de­
partamentach tych stan oblężenia będzie 
zniesionym, jeżeli zgromadzenie narodo­
we uchwali szereg ustaw w y j ą t k o w y c h .

Po  tćj odpowiedzi, ministra izba nad 
interpelacją Lam y przeszła do porządku 
dziennego.

Sejm.
P iąte  posiedzenie d. 5 grudnia 1 8 7 3 .

Początek posiedzenia o godzinie l l tó j  
min. 35.

Przewodniczący marszałek ks. Sapieha, 
ze strony rządu obecny wiceprezydent 
namiestnictwa p. Bartmański.

Po  przyjęciu protokółu bez rozpraw, 
sekretarz p. WVreszczynski odczytuje na­
stępujący spis pe ty cy j :

1) Komitet gal. towarzystwa gosp. we 
Lwowie o urządzenie szkoły gospodar­
stwa iasowego.

2) Zaleszczyki gmina miejska w spra­
wie budowy miasta nad Dniestrem na 
drodze erarjalnćj w Zaleszczykach.

3) Praszałowicz Antonina wdowa po le­
karzu miejskim w Krośnie o roczny do­
datek na utrzymanie lub jednorazowe 
wsparcie.

4) Wisłocki Emil, literat, o subwencję 
na cele literackie.

5) Nowakowska Michalina o pozosta­
wienie jćj nadal zasiłku w kwocie 400 zła. 
na wychowanie dzieci Seweryna i Marji 
w roku 1869 przez wysoki sejm dozwo­
lonego.

6) Sidorowiez Zygm unt,  malarz, up ra ­
sza o pozostawienie mu s typm djuin  w 
kwocie 5U0 zła. jeszcze na jeden rok.

7) Nisko wydział powiatowy o bu d o ­
wę drogi krajowćj od Rzeszowa do Nad 
brzezia.

8) Lech Aleksander dr. medycyny o 
polecenie wydziałowi krajowemu wypła­
ty subwencji na utrzymanie zakładu re ­
generowania krowianki.

9) Przełożony obszarów dworskich Zby- 
dniów, Skowierzyna, Radomyśl o budowę 
drogi krajowćj od Rzeszowa do Nad 
brzeżia.

10) Kolbuszowa, wydział powiatowy w 
sprawie asenterowania żydów.

11) Tenże wydział o przyłączenie gmin 
Zapola i P rzy łęka  z Huciną i przyległo- 
ściami do starostwa kolbuszowskiego.

12) Tenże wydział powiatowy w spra­
wie zabezpieczenia budynków gmin od 
ognia w drodze przymusowój.

13^ Gmina Mutee w powiecie żywiec­
kim o wsparcie z powodu ulewów i g ra ­
dobicia.

14) Grono nauczycieli przy wyźszćm 
gimnazjum żeńskićm w Wadowicach o sub­
wencję dla tegoż.

15) Gmina Gródek, Roztoki i Rożnow 
o subwencję na  drogę gminną z Gródka 
do Tropią.

16) Swoboda R obert i Jezierski E us ta ­
chy, pisarze przy szpitalu lwowskim, o 
dodatek na  pomieszkanie i podwyższenie 
płacy.

Poseł ks. Król stawia wniosek nastę­
pujący:

Wysoki sejm raczy uchwalić, żeby ko­
szta kuracji ubogich chorych w szpita 
lach publicznych przeniesiono na kraj.

Poseł Je rzy  książę Czartoryski stawia 
w n iosek :

Zważywszy, źe przedewszystkićm jes t  
obowiązkiem sejmu przestrzegać praw k ra ­
jowych. -.

Zważywszy, źe według §. 16 statutu 
krajowego wybór posłów do rady  pań­
stwa jest sejmowi poruczonym.

Zważywszy, że ten § 16 statutu kra jo ­
wego dotąd nie został prawie zniesiony.

Zważywszy, że pomimo to, bez współ­
udziału sejmu, wybory bezpośrednie do 
rady państwa faktycznie zostały zapro­
wadzone.

Zważywszy tylekroć przez sejm wypo­
wiedziane zasady tyczące się spraw to O- 
gólno-państwowych jakotćż i krajowych.

Zważywszy, że takie jak teraz prow a­
dzenie tych spraw, nie może ja k  tylko 
na niekorzyść monarchji i poszczególnych 
krajów wypaść.

Zważywszy nareszcie, źo na mocy §. 19 
statutu krajowego, sejm krajowy powoła­
nym jes t  do obradowania i czynienia 
wniosków w przedmiocie obwieszczonych 
powszechnych ustaw i urządzeń pod wzglę­
dem ich szczególnego oddziaływania na 
dobro kraju.

W ysoki sejm raczy uchwalić:
Sejm królestw Galicji i Lodomerj z W . 

Ks. Krakowskiem
zastrzega się przeciw sposobowi, w j a ­

ki wybory bezpośrednie do rady państwa 
w naszym kra ju  zaprowadzone zostały.

Do formalnego traktowania tćj spra­
wy sejm wybiera komisję z dziewięciu 
członków.

Jerzy  Czartoryski,Euzebjusz Czer- 
kaw ski, F ranciszek H oszard , Em il 
Torosiawicz, Adolf Tetmajer, S trfaa  
Kaczała, E razm  Wolański, dr. K le­
mens Rutowski, Konstanty Piliński, 
Maciej Kaszewko, Jó ze f  Zawadow­
ski, Józef  Wereszczyński, W alerjan 
Podlewski, Jó ze f  Tyszkowski.

Poseł Jędrzejewski stawia w niosek: 
Sejm zwraca uwagę wys. rządu na na­
glącą potrzebę reformy ustaw tyczących 
się tak  zwań-go podatku spadkowego, i 
aby prowadzenie aktów pośmiertnych 0.4- 
dane zostało gminom z wykluczeniem są­
dowych urzędników i notarjuszów.

Z wnioskami temi postąpionćm będzie 
podług regulaminu.

Marszałek zawiadamia izbę, iż z mocy 
władzy swojćj udzielił 8dniowego urlopu 
posłom K am ińskiem u, Trzecieskiemu i 
Kallirowi.

Stowarzyszenie m ł o d z i e ż y  bandlowćj 
zaprasza sejm do udziału w obihodzie  ju- 
bileuszowój rocznicy swego założenia.

Komisja gminna ukonstytuowała się, 
wybierając przewodniczącym p. Grochol-

NA UKRAINIE.
T r a g e d j a  w  5  a k t a c h .

Jeżeli przypadkiem  zdarzy się nam 
dziś spotkać z książką, gdzie bądź to na 
okładce zapowiedziane są nam rymy, bądź 
się z niemi dopióro wewnątrz tejże spo­
tykam y, mimowoli już na sam ich widok 
budzi się w nas jak iś  niesmak, niedowie­
rzanie czy tćż żal, że tćj pięknćj formy, 
tćj naszych B >gów starych mowy zape­
wne znów nadużyto. Czyż byłaby więc 
w nas samych poezja, a tylko właśnie ci 
jćj nie mają, którzy do kapłaństwa w świą- 
tyni jćj czują się być powołani? A więc 
precz z fałszywymi kapłanami, niesmaczni 
są i nie z naszych nam dusz mówią i 
słowo ich pieśni w duszach naszych od 
głosu nie znajdzie, a gdy mi mo to nowy 
ktoś . lutnię stroi, dość odważny, ażeby 
wśród t a k ’ wymagających wystąpić s łu ­
chaczy, możnaź go przyjąć inahzćj, ja k

niedowierzaniem? — Ale, łaskawi słucha­
cze, „taki wieszcz, jak i słuchacz14, jaka 
miłość nasza, taka  ich tćż piosenka; ch ło ­
dni idziemy przez życie i bladzi, chłodne 
tćż i blade oblicza ideałów naszych, gdy 
je  pif śó ucieleśni. A  właściwie nie mamy 
podobno ideałów zupełnie, a to co na 
widnokręgu ducha widzLć nam się zdaje, 
to utwory wyobraźni chorobliwej z j a ­
śniejszych lub ciemniejszych kawałów 
chmur bez przerw nad głowami naszemi 
zawieszonych.

I  w czómża więc wina tego leży ? Niech 
tylko każdy wglądnie sam w siebie, a 
znajdzie odpowiedź na dnie swej własnćj 
istoty. Ale i na to j a k  gdybyśmy nie 
mieli czasu d z i ś - t e r a z ,  by ł czas n i e ­
g d y ś ,  albo dopićro b ę d z i e .  I  tak  jest 
w naszćm calóm społeczeństwie obecnie... 
ciągnjemy a bo w ty ł  albo naprzód, o te- 
raź 4  jsźciśei gadamy tylko, że je s t  nam 
w nićj źle, ale w niój nie żyjemy, nie 
walczymy, nie pracujemy, — a dó pićś i 
potrzeba życia, potrzeba w życie to wiary

silnćj — spoko ju , a nie bezczynności, 
a p a t j i !

Toż może przecież pomimo to m ogły­
by być wyjątki, ludzie z gorętszą krwią, 
z szerszą piersią, z potężniejszym głosem, 
coby śpiących zbudzić, ochłodłych ogrzać 
potrafili?... T a k —  być może, że bywają... 
kto jednakże u nas w Galicji przysłucha 
się temu głośnemu chrapaniu, pojmie ł a ­
two, że i te wyjątki wreszcie wiarę w sie 
bie stracić muszą —  a gdzieiudzićj i wo­
łać  nie można, a przynajmmćj nie tak jak 
by potrzeba.

Żyć więc potrzeba i niezbędną jest wia­
ra w to co się robi, a życie to nasze i w 
pieśni będzie i wierzyć będziemy jćj s ło ­
wom, bo wierzymy w samych siebie, zkąd 
treść poeta zaczerpnął.

Powstanie listopadowe miało jeszcze 
poetów swoich, z pieśnią na ustach wal 
czóUo i z pieśnią, od którćj dotychczas 
świeższćj nie ma, szłyrresztk i bohaterów 
na wygnanie. Powstanie styczniowe wi 
działo tylko śmierć Mieczysława R om a­

nowskiego, usłyszawszy zaledwie przy­
grywkę do pieśni, a żołnierze onegoż marli 
na ustach z jękiem tylko lub milcząco, a 
pieśni obozowe z czasów owych, to jak  
gdyby gwizd zbłąkanego w borze wichru. 
A i późnićj zamierały one na ustach, jle 
razy odezwał się jakiś nówy poeta, i z b la­
dą leciały twarzą jak trupy, i jeden  był 
tylko, który mógł wpisać o sześćdziesią­
tym trzecim i czwartym roku wierną k a r ­
tę w księgę poezji narodowćj, ale to nie 
by ł  już śpiewak — był nim A rtur Grottger.

Malarze, rysownicy, a tylko nie poeoi 
są wszakże i gdzieiudzićj i są też u n a s ,  
śpiewaków nie ma P o 'sk a ,  j a k  dftie m a 
ich gdzieindzićj. Sine missione nascimur — 
te słowa położył li autor ha dziele, o któ- 
rćm mówić mamy, cóż to więc bętłziń? 
do kogó będzie można słowa te zastoso- 
sować, czy i do poety? Ależ bywają z re ­
sztą wyjątki i u nas i wszędzie —  żatem 
zobaczmy. (O. '
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skiego, zastępcy p. K rzeczunowicza, se­
kre tarzem  p. Skw arczyńskiego.

M a r s z a ł e k .  W ysoka Izbo! D elega­
cja w ybrana przez w ysoką izbę złożyła 
ho łd  Naj. Panu  i adres przez w ysoką 
izbę zawotowany. Naj. P an  bardzo ła sk a ­
wie przyiął naszą kom isję sejmowy i dał 
odpowiedź na adres, k tó rą  p. sekretarz 
w ys. izbie odczyta.

Po przeczytaniu znanój już czytelnikom  
naszym  odpowiedzi Naj. P ana  izba na 
wezwanie m arszałka wznosi trzykro tny  
okrzyk  na cześć m onarchy.

P rzedłożenia rządowe o zm ianie tery- 
torjalnej juryzdykcji g ó rn iczć j, odesłano 
do kom isji prawniczój.

N a w niosek p. Podlew skiego sejm u- 
chw ala w ybrać kom isję edukacyjny z 9 
członków  i do niój odesłać petycję p. Z a ­
rańskiego i inne spraw y tego rodzaju .

W niosek rządow y względem zaprow a­
dzenia i wewnętrznego urzydzenia ksiąg 
h ipo tecznych , odesłanym  został również 
do kom isji prawniczój.

Co do spraw ozdania w ydziału k rajow e­
go o pożyczce krajow ój, postaw ione zo ­
stały  dwa wnioski, jeden  p. C zajkow skie­
go, aby w ydział krajow y wniósł od sie­
bie tę  sprawę w drugiem  czytaniu, drugi 
p. Chrzanow skiego, aby  rzecz tę  odesłać 
do kom isji budżetowćj. W głosow aniu 
p rzyjętym  został w niosek pana C hrza­
nowskiego.

Z  porządku dziennego następuje sp ra ­
wozdanie wydziału -krajowego w p rzed ­
m iocie zezwolenia 101 gm inom na pobór 
w yższych dodatków  do podatków  na po­
k rycie  potrzeb gm innych. D otychczas wy­
dział krajow y przedk ładał osobno prośbę 
k a id ó j gminy o dozwolenie wyższych d o ­
datków , i każda by ła  przedm iotem  oso- 
bnój uchw ały, wymagającój osobnój sank  
cji. T eraz ze względu na  oszczędność 
czasu, kosztów i ułatw ienie sankcji, w szyst­
k ie prośby zebrane są w jedoem spraw o­
z d an iu , i załatw ione jednym  projektem  
ustaw y.

W ydział krajow y wnosi i sejm  uchw a­
la  udzielenie zezwolenia na pobór wyż­
szych dodatków  następującym  gm inom :

Pow iat bor8zezow 8ki: Z ałucze 34 prc., 
Paniow ce 33, Zaw ala 47, K oraczów ka i 
O kopy 28 prc.

Pow iat ko łom yjsk i: Ł ucza 30, M łodia- 
tyn  47, P iadyki 32, Zukocin 34 prct.

Pow iat kosow ski: U ścieryki 40, Pere- 
chrestne 30 , Stebne 48 , D ołbopole 65, 
Polanki 50, Sm odna 35 i pół prct.

Pow iat krośniański: Isk rzyn ia  56, K o r­
czyna 50  prct.

Pow iat lim anow ski: Bałażów ka 26, Ja - 
dam w ola 43 , L ipow e 29 , M akowica 30, 
O w ieczka 46, Pryszow a 30, Świdniki 52, 
Zagórów  42, Z aw adka 32 prc.

Pow iat m ie leck i: B łonie 63, P iechoty 
87 i pół, G rybów  42 i pół, C zajkow a 88, 
Schónanger 56 i ćw ierć, D om acyna 40 i 
p ó ł ,  Rzędzanowice 60 i p ó ł, Rzem ień i 
Ł uże 29, Rzochów 45, B orow a 48 i pół, 
K iełków  26 i ćw ierć , P iytkow ice 62 i 
ćw ierć, Szydłow ice 26, P rzykop 36 i pół, 
P luty  55, W ojków 52 i pół, W yłów z K on 
dziołkam i 36 i pół, Babule 72 i pół, P a ­
dew kolonja 83 i ćwierć, Jaślany  33 i pół, 
O strów ek 29 i pół, Reichsheim 37 i pół 
p rct.

Pow iat nadw orn iańsk i: M ołodylów 37 
prct.

Pow iat p ilzn eń sk i: Ł uczki brzeskie 37, 
G oleczyna 31, Parkosz 37, Połom eja 34, 
D obrków  50, Brzeźnica 30, M okrzec 41 
prct.

Pow iat sam borsk i: Sprynia wielka 50, 
P odm anasterek  51, Chlew iska 38, Maj- 
n icz 35 prct.

Pow iat tarnow sk i: Bistuszow a 80 i pół, 
B łonie 33, B urzyn 66, Chyszów 64, D ą ­
brów ka infułacka 28, D ąbrów ka szczepa- 
now ska z L ubczą 31 i pó ł, G arbek  41, 
G um niska 33, Janow ice 38, K arw odrza 
27, Kowalowy 38 i p ó ł, K ielanowice 76, 
L ichw in 35, Łowczów 44 i pół, Ł ęk aw i­
ca  36, Łow ezów ek 55, N ieciecza 31, O 
Btrów 29, Ł ęg  ad P*rtyń 35, P leśna 64, 
Podlesie dębow e 57, Poręba rad lna 36, 
P io trkow ica 44 i p ó ł, R adlna 39, Rzę- 
dzin  54 i pó ł, Rzuchowa 82 i pó ł, Sie 
d liska 47, Skrzyszów  28 i pół, T argow i­
sko 3 6 , Tarnow iec 4 8 , W róblow ice 65, 
Z ab łęd za  67, Żukow ice stare 28 i pół, 
Z d zary  3 4 , K onary  42 i p ó ł, Zgłobice 
37 prot.

Powiat tłum acki: Kłubowce 33 prct.
Powiat żółkiew ski: Wiązowa 51, Sta- 

nisłówką 78, Mierzwica 41, W ieseaberg 
9 0  prct.

O gods. 11 55 okazał się brak

kom pletu , ostatni zatem  punkt (projekt 
ustawy zawierającój dodatek do ordyna­
cji wyborczój) spadł z dzisiejszego po­
rządku dziennego.

Ponieważ kilku posłów  powróciło i kom-- 
piet uzupełnionym  został, przeto po p rzer­
wie 20minutowój przystąpiono do wybo­
ru  kom isji edukacyjnój. W ypadek  głoso­
wania jest następujący. G łosujących by­
ło 96, konieczna w iększość 49, o trzy­
m ali: M ajer 87, C zerkaw ski 80, T arnow ­
ski Stanisław  79, Szujski 69, Chrzanow ­
ski 59, Sawczyński 59, A dam  Sapieha 56, 
biskup S tupnicki 53 głosów. Ci ośmiu za­
tem zostali w ybrani, a w ybór dziew iąte­
go nastąpić będzie m usiał na jutrzejszem  
posiedzeniu. Po powyźój wymienionych 
najwięcój głosów o trzym ali: P io trow ski 
45, Janow ski 39, D unajew ski 31.

K oniec posiedzenia o godz. w pół do
1. Ju tro  posiedzenie o godz. 11.

Korespondencje „Kraju“.
Z Bialskiego 5 grudnia.

W yczytaw szy w dziennikach o wnio­
skach w ydziału krajow ego sejmowi przed­
łożonych, cieszyliśmy się nadzieją, że sp ra­
wa propinacyjna, spraw a drogow a i sp ra­
wa utw orzenia okręgów  gm innych tyle 
razy po dziennikach obrabiane w bieżą- 
cój kadencji sejmowój ostatecznie za ła ­
tw ione zo s tan ą , tym czasem  ze sp raw o­
zdań posiedzenia sejmowego z dnia 28 
listopada przekonaliśm y s ię , źe sprawy 
tak  ważne i piekące odroczono znów aż 
do przyszłćj kadencji, a więc ad feliciora 
tem pora. Szczególnie podnieść musimy 
tutaj nag łość , jakiój wym aga uchwalenie 
ustawy normującój okręgi gm inne i zdaje 
się, że w sejmie naszym mało zasiada po­
słów z dzisiejszemi stosunkam i gminnemi 
dobrze obznajom ionych, kiedy dopuszcza­
ją  do przeprow adzenia wniosków w strzy­
m ujących uchwalenie tak  ważnój ustawy. 
Jeżeli po m niejszych m iastach, ja k  to np. 
w pewnem m iasteczku nad Sołą, pan b u r­
m istrz , panie odpuść! ledwo w łasnorę­
cznie podpisać się umie, a pan sekretarz, 
którego przeszłość w nienajlepszem przed­
staw ia się świetle, przełożonem u swemu 
publicznie w domu szynkow nym  do o- 
czów zarzuty czyn i, źe je s t „ trąbą“ i że 
nic nie rozum ie, sam zaś dzierży władzę 
całego m iasta , teroryzuje m ieszkańców 
groźbam i podwyższenia podatków , odda­
waniem synów w rekru ty , egzekwowaniem 
zaległości kasow ych i t .  d. a ci utyskują, 
że się znajdują ja k  pod rządam i Mura- 
wiewa na L itw ie , jednak zaradzić złem u 
obaw iając się zemsty nie m ają odw ag i, 
to jak iż  stan op łakany znajdziem y w gm i­
nach w i e j  s k i  c h , gdzie po najw iększój 
części pisarze gm inni nie m ający n a j­
m niejszego pojęcia o ustawach w urzędo 
waniu w yrocznią stanowią, skutkiem  cze­
go p o z b a w i e n i  j e s t e ś m y  w s z e l ­
k i e g o  b e z p i e c z e ń s t w a  o s ó b  i 
m i e n i a !  W szelką więc zw łokę w uchw a­
leniu tak  ważnój ustaw y, jako na kraj 
zgubnie działającą uw ażać musimy.

Z okolic  L w o w a  4 grudnia.
D zienniki krajow e wezwały sejm, aby 

zaraz z góry w ybrał kom isję petycyjną, 
gm inną, propinacyjną, budżetow ą, praw ni­
czą i adm inistracyjną. D obrzeby  było , 
gdyby tak  się stało i gdyby sejm  zajął 
się gorliwie spraw am i w ew nętrznem i kraju .

Sejm nasz wszakże nie będzie mieć 
czasu do długich i gruntow niejszych roz­
praw , przeto dobrzeby się stało, gdyby 
w szelkie tyczące się wyżój wspom nianych 
przedm iotów przedłożenia w ydziału k ra ­
jow ego en bloc przez naszych posłów 
przyjm ow ane były , ja k  to  K raj chce, a 
na co opinja publiczna kom pletnie się 
zgadza, choćby w czóm gdzie m ałe u ste r­
ki b y ły ; bo czy jest co doskonałego do 
dziś na ziemi z pom ysłów i dzieł ludz­
kich, k tórem uby się jeszcze coś zarzucić 
nie zna laz ło ?  Co w ydział krajow y przed 
łoży?  nie przesądzam y —  i może, nim  to, 
o czóm się teraz pisze, w ydrukow anóm  
zostanie, już to  się w sejm ie w y to czy ; 
mimo to jednakow oż pozw alam y sebie 
przypom nieć następujące uw agi:

Dziennikarstwo krajowe dość dobitnie 
przedstawiało potrzebę oświaty ludu, bez­
pieczeństwa publicznego, trzeźwości ludu, 
reformy sądów powiatowych. Te głosy  
na sejmie nie powinny pozostać bez echa. 
N iech mi jednak wolno będzie streścić

pokrótce te desideria ogółu , k tó rych  za­
spokojenia od sejmu się spodziew a:

1. Szkół po wsiach do dziś ta k  ja k  
niema, a gdzie jaka jes t, to ta  znajduje 
się po największój części w ręku nieudol­
nego organisty albo diaka, k tórzy  kum u­
lują obowiązki tegoż z nauczycielstwem , 
pisarstwem , rolnictw em , lokajstw em  u ks. 
proboszcza itp. W łaściw ych nauczycieli 
specjalnie nauczycielstw u się oddających 
i od proboszcza lub chłopstw a niezawi 
stnyeh, m ało gdzie jest. Czas już, aby szko­
ła ludow a wyzwoloną by ła  od tych w p ły ­
wów szkodliw ych. N auka św iecka, do 
którój powinno być przym uszane także 
żydowskie dzieci w gminie wiejskiój, od 
religijoćj pow inna być odrębną; proboszcz 
lub w ikary tylko naukę religji daw ać po­
winni, a organista w kościele, diak w cer­
kwi śpiewać. L ud  powinien się przez 
szkoły w ykształcić na rozum nych i nie 
przesądnych rolników , rzem ieślników, wy­
robników  i przem ysłow ców , a b y ja k n a j -  
prędzój przyjść do dobrego bytu.

2. R a b u n k i, napady, kradzieże koni, 
wypasanie plonów itp., je s t to po wsiach 
na porządku  dziennym . W  wielu m iej­
scach złodziój je s t grata pwsona. O tóm 
nieustannie z kra ju  dziennikom  się donosi, 
a c. k. starostw a m ają o tóm dowodne 
przekonanie. Policja w gminie pow inna 
być zaprow adzoną, ale osobne urzędy 
policy jne, powiatow e czy okręgow e nie 
przyniosą nic dobrego, bo tak ą  insty tucją 
odnow iłoby się poniekąd daw ne sądo­
wnictwo policyjne (m andatarjaty), k tóre  
pod każdym  względem  rozkrzew iało nie- 
m oralność publiczną i szkodę przynosiło. 
Ja k  doświadczenie nas poucza, to  tylko 
zlanie gm iny dworskiój z wsiową złem u 
publicznem u najlepiójby zaradziło , bo ty l­
ko w takiój spójni lud  wiejski m iałby 
m oralne i m aterialne wsparcie, otuchę, 
rad ę  i obronę itd. ltd., co w szystko dziś 
sam w so b ie , w własnój nieporadności 
szukać musi, na czóm szkoduje i w iększy 
właściciel i cały k raj, co łatw o dowieść.

3. O pieka sądow nicza nad ludem  wiej 
skim , aby ten przez lichw iarzy nie był 
wyzyskiw anym  i w yw łaszczanym , je s t 
koniecznie potrzebną. Do dziś pijacy i 
m arnotraw cy po w siach , m iasteczkach i 
m iastach u nas nie są uw zględniani jak  
w innych państw ach, n. p. we F rancji, 
P rusiech, Szw ajcarji, Szwecji itd . —  nie 
są pod okiem  praw a i wolno im w szyst­
ko broić, za dziesiątą częć wartości i ni 
źój przedaw ać lichwiarzom  swoje grunta 
za przepiłą w ódkę, a sądy to wszystko 
przyjm ują, w ychodząc z zasady, źe k a ­
żdemu wolno robić z swoją w łasnością, 
co mu się p o d o b a ; notarjaty  dzielnie w 
tóm pom agają. K ażdy urząd gm inny ostro 
powinien czuwać, aby się tak  nie działo, 
a sąd urzędu gm innego przedstaw ienia 
pod tym  względem przyjm ow ać powinien 
dla obrony wdów i siero t, k tórych  taki 
pijak m arnotraw ca m arnie ginących po 
sobie zostaw ia. D la  tój okoliczności po­
winno być osobne, urzędy gm inne i są­
dowe pod nieubłaganą odpow iedzialnością 
obow iązujące praw o postanowione.

4. Pijaństw o ludu wiejskiego, m ało - i 
wielkom iejskiego je s t ogólne. Niem a p o ­
trzeby rozwodzić się o skutkach  tegoż. 
W iem y, że pew na gm ina H . w powiecie 
P . uchw aliła w m arcu b. r. ustaw ę prze­
ciw pijaństw u i tę  do rady  powiatowój 
dla zatw ierdzenia p o d a ła ; źe zatw ierdzę 
nie onój dotąd nie nastąpiło , ale jak  nas 
zapewniono, źe ją  do w ydziału krajow ego 
odesłano dla uzyskania tam  zatw ierdze­
nia i pochw ały dla gm iny. Nic jed n ak  
dotąd  w grudniu  o tóm nie słychać. P rócz 
tój gm iny H . więcój także gm in podobne 
ustaw y uchw aliło, o czóm, czy wszakże 
i im odw lokło się urzeczyw istnienie onych, 
nie wiemy. Zdaje się nam  także, źe rząd  
na ogólną plagę pijaństw a ludu swoją u- 
wagę zw rócił i że nam iestnictw o w po­
czątku tego roku  do w szystkich starostw  
wydało rozporządzenie z bardzo trafnem i 
wnioskam i i skazów kam i, aby  te  pod tym  
względem objaw iły swe zdania, m ając na 
oku owe skazów ki (co do wyjaśnienia 
rozm iarów  pijaństw a, ź ród ła  tegoż, spo­
sobów za rad zen ia , odnośnych wzorów 
praw odaw stw a p ru sk ieg o , francuzkiego 
itp.) i zasiągnąwszy opinji wydziałów po ­
wiatowych, k tó re  w tój bezw ątpienia źy- 
wotnój dla kraju  kw estji podczas swój 
dłuźszój działalności m iały także sposo­
bność poczynić spostrzeżenia w rozm ai­
tych kierunkach. W  tój spraw ie zważam y 
dalój: że gdy oprócz postanow ień §§. 523 
i 524 kodeksu  karnego, z których pierw­
szy  znamionuje pijaństwo, jako wykro­

czenie tylko w tym  w ypadku, jeśli k to  
w stanie opilstwa popełnił zbrodnią, drugi 
zaś tylko zastarzałe nałogow e pijaństwo 
za przekroczenie poczytuje, niem a w usta­
wodawstwie austrjackióm  Żadnych innych 
przepisów, k tóreby  szerzeniu pijaństw a 
skutecznie zapobiegały i tam ę k ład ły  wy­
nikającym  z tegoż zbrodniom , k tóre  w 
Galicji ( jak  to statystyczne wykazy*po- 
uczają) groźne p rzybrały  rozm iary; prze­
to w skutek  petycji dw udziestu k ilku  wy­
działów powiatowych sejm nasz na po­
siedzeniu 26 listopada 1872 r. uznał k o ­
nieczną potrzebę tak ich  przepisów ; z u- 
wagi jed n ak , iż wydanie ich należy do 
kom petencji rady państw a, powziął nad 
rzeczonem i petycjam i następującą uchw a­
łę  : „W zyw a się c. k . rząd, ażeby wy­
daną została ustaw a w celu zapobieżenia 
szerzącem u się coraz bardziój pijaństw u. “ 
To wspom inając, jesteśm y ciekawym i wie­
dzieć, co się dalój w tój spraw ie zrobiło , 
albowiem czas już , aby tój okropnój p la­
dze, k tó ra  lud do ostatecznej nędzy, oso­
bliwie w wschodniój Galicji sprow adza 
i interesom  państw a pod każdym  w zglę­
dem także szkodzi, raz  by ła  tam a rad y ­
kalnie położoną, tak  przez ustaw y prze­
ciw pijaństwu, jakotóż przez lepsze u sta­
wy gm inne, przez ludowe szkoły, przez 
sądow ą opiekę nad m arnotraw cam i i przez 
stosowne kary . Zredagow anie tych ustaw  
nie w ym aga tyle czasu, ile go w ym agało 
zredagow anie ustaw y o zniesieniu p ropi­
nacji sejmowi przedłożyć się m ającój, a 
co do dyskusji, pewni jesteśm y, źe taż 
równie prędkoby poszła.

Proces Bazaina.

(D alszy ciąg przesłuchania świadków 
na trzydziestóm  posiedzeniu.)

E m il Andró, lat 45, p refek t d eparta­
m entu Isóre, były  podprefek t d eparta­
m entu A rs sur Moselle, zeznaje: Podczas 
oblężenia M etzu , m iałem  stosunki z tą  
tw ierdzą. U żyłem  w tym  celu w achm i­
strza zbiegłego z S ed an u , nazwiskiem  
Pannetier, oraz porucznika A reham beau, 
k tóry  raniony pod G ravelotte, leczony by ł 
u jednego z m ieszkańców A rs sur Moselle. 
W ysłałem  ich przez kan a ł wodociągowy 
Górze, k tó iy  przez k ilka  dni by ł wolny. 
W zięli oni depeszę z Tours, przyniesioną 
mi przez em isarjusza w podeszwie trze ­
wika. Mam odpis tój depeszy.

P. Czy możesz pan ją przedstaw ić są­
dowi?

O. Oto ona, ty lko źe je s t cyfrow ana.
P . Podobno były ogrom ne zapasy ży­

wności w A rs sur M oselle?
O . W istocie zapasy bardzo znaczne.
P . Czy były  pod strzałam i arm atniem i 

fortów  M etzu?
O. T ak , pod strzałam i arm atniem i fortu  

Sain t Julien. Bom by sięgały do A rs.
P . L  a c h a u d. Czy ludzie w ysłani do 

Metz mieli listy św iadczące o ich chara­
k terze em isarjuszów ?

O. Nie dałem  im żadnego kom prom i­
tującego papieru, ale za każdym  razem  
dawałem  im gazety.

P . I  dostali się do M etz?
O. B rygadjer P annetier dostał Bię do 

głównój kw atery  m arszałka Bazaina.
W ik to r Pannetier, oficjalista, la t 25.
P . Byłeś pan w achm istrzem  saperów ? 
O. T ak.

,P. W ciągu m iesiąca w rześnia czy da­
no panu zlecenie do M etz?

O. U ciekłszy  z Sedanu przybyłem  do 
A rs sur Moselle, gdzie p. A ndró, pod­
prefek t polecił mi zanieść depeszę do 
Metz. W yruszyłem  z A rs sur Moselle w 
nocy i nazajutrz rano dostałem  się do 
Metz. W  Bon Saint M artin w idziałem  się 
najprzód z oficerem ordynansow ym , któ 
ry zaniósł m oją depeszę do m arszałka. 
W  pół godziny potem  m arszałek  kaza ł 
mię przyw ołać i rozpytyw ał o m oją po­
dróż. Opow iedziałem  m u wszystko com 
zrobił i com w idział od w ypadków  w Se- 
danie.

P . A ofiarowałeś się pan zanieść de­
peszę?

O . T ak.
P . K iedy przybyłeś pan do M etz?
O. D nia  16 września.
Izydor Servier, lat 40, inżynier w Metz, 

zeznaje: Zajm ow ałem  się w ysyłaniem  em i­
sarjuszów  z Metz. D ow iedziaw szy się o 
tóm jenerał Coffinióres przyw ołał mię do 
siebie i powiedział surowym  tonem : „K to 
pana p rosił to ro b ić?“ O dpow iedziałem  
mu, że m ając ciągłe stosunki z jenora-

(Dodatek.)
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łem  S o le ille , bom z jeg o  polecenia fa­
brykow ał am unicje i robił próby z bało 
nem , sadziłem , i<> m ogę próbow ać coś dla 
dobra armji.

Karol M eyer, lat 36 , literat, b y ły  re 
daktor głów ny dziennika „Indćpendanf de 
la M o selle44 zeznaje: O d początku września  
dzienniki m etzeńskie p odlegały  cenzurze. 
Codziennie z rana redaktorow ie dzienni 
k ów  posyłali korekty do kom endanta for­
tecy , a kapitan sztabu od sy ła ł je  ocen ­
zurowane. D nia 16 września otrzym ałem  
dzienniki od p. Andró, podprefekta w Ars 
sur M oselle, który zarazem  przysłał de 
pesze do Metz. Cenzura zabroniła tni prze­
drukować w iadom ości zaw artych w tych  
dziennikach Ilekroć artykuł dziennika m o­
jeg o  zachęcał armję do w ytrw ałości lub 
oddaw ał jej pochw ały, artykuł b y ł w y­
kreślony. Jednego dnia otrzym ałem  k o­
rekty pokreślone; cenzura w ym azała cały  
artykuł jednego z m oich w spółpracow ni­
ków k ończący  się temi słow y: „O byśm y  
n igdy me usłyszeli haniebnego słów ka Ka­
pitulacja!14 Zdum iony w ykreśleniem  tego  
artykułu, poszedłem  zapytać komendanta  
o powód, gdy na drodze sp otkał mię ufi 
cer ordynansowy m arszałka, porucznik  
Bazanić. O pow iedziałem  mu, co m nie 
spotkało. Porucznik odpow iedział: „A co 
robić, kochany panie? W ojska nie chcą  
w alczyć, trzeba się podd ać!44 M yślę, że 
oficer ten b y ł szczery, ;,lo w idać, że oto­
czenie m arszałka Bazań.a było  bardzo 
zn iechęcone i bardzo nieroztropne.

Kronika potoczna i rozm aitości.

Kraków , 6  grudnia.

WcZOraj wieczór o godz. 5 odbył się w sali 
akadetnji umiejętności zapow iedziany odczyt 
dr. Adama Bełcikowskiego, dyrek tora  gimna­
zjum żeńskiego, na dochód tow arzystw a bra- 
tn iśj pomocy słuchaczów tutejszego uniw ersy­
tetu  o „Księciu niezłom nym " Calderona. Nie 
byliśm y na odczytach poprzednich , nie wiemy 
więc jak  one w ypadły, w każdym  razie śmie 
my tw ierdzić, że by ł to  jeden  z najprzyje­
mniejszych wieczorów, jak ie  publiczność kra­
kowska m iała sposobność spędzić w pomie- 
nionćj sali. I  nic tśż  dziw nego; na zajęcie 
bowiem słuchaczów w tś j godzinie złożyło się 
cztery  rzeczy: naprzód dobrany tem at, znako­
m ita deklam acja p. R yehtera, za k tórą po każ­
dym ustępie odczytanym bueznem i w ynagra­
dzano go oklaskami, dalej przekład  a raczćj 
odtw orzenie dram atu przez J . Słowackiego, 
a  wreszcie znany z naśladowania godnój bez­
stronności a jęd rny  poważny sposób wykładu 
szanownego prelegenta.

D r. Bełcikowski wspominając o najróżnoro­
dniejszych sądach, jak ie  krytycy o Calderonie 
wydali, położył głów ny nacisk na wyjątkowe 
stanowisko jego w historji lite ra tu ry  dram a­
tycznej, dające się wytłum aczyć stanem spo łe­
czeństwa, w jak iśm  tenże ży ł; a uwzględniwszy 
je , postaw ił C alderona, dram aturga par exce- 
lence katolickiego obok Szekspira, z którym  
będąc zupełnie różnego k ieiunku  w łaśnie dla 
tego, jako jedyny  na równi stać może.

D ość licznie zgrom adzona publiczność po 
żegnała prelegenta i deklam atora rzęsistem i 
oklaskami.

Celem porozum ienia się nad wyborami 
człohków  do izby handlowo przem ysłow ćj, od­
będą się dwa posiedzenia, a mianowicie: dla 
przemysłowców dnia 7 gruduia o godz 4 po 
południu  u p. Ludw ika Zieleniewskiego przy 
ulicy Różanćj (czemu nie w lokalu izby han 
dlowo-przemysłowej?), zaś dnia 8 grudnia o tćj 
samćj godzinie w biurze izby handlowo-prze- 
mysłowćj, przy ulicy św. Rocha naprzeciw  ja ­
tek  rzeźniczych.

N a d e s ła n o  nam dzisiaj listę kompromisową 
kandydatów  na członków izby handlowo-prze- 
mysłowćj w Krakowie.

O krąg pierwszy. I. Ze stanu handlowego: 
A rm atys Stan., D eiches Salomon, E pstein  Ju- 
ljusz, G liie lli W ład., Jaw ornicki Mikołaj, Men- 
delsburg A lbert, M endelsohn Hirsz, Tarasiewicz 
T adeusz.

II . Ze stanu przem ysłowego: Baranowski
T eodor, Chmurski, Młyny Królewskie (dr. Ar 
nold R appaport), Zieleniewski.

Okrąg drugi. I. Ze stanu  handlowego: Ba- 
ne th  Beri, Grosse Ju ljusz , Schoenfeld Marek, 
K aczm arski J .  K ., Miildner W ., Schwarz Hen.

II. Ze stanu przemysłowego: B arach G ust., 
G otz Jan , John  Ju ljusz A ugust, Polityńsk i 
K arol, Poller Adolf, Stock mar E rnest.

Kulczyk Franciszek  z P rądnika wybił wczo 
raj swemu szwagrowi okna z domu przy ulicy 
G rodzkićj, pod 1. 63. Polic ja  aresztow ała go 
za ten  dowód przyjaźni.

Fliszewski Michał, żebrak, ukradł wczo­

raj futro wartości zła. 60 z przedpokoju je ­
dnego adw okata; a  gdy go straż  policyjna na 
Ka .imierzu przytrzym ała wraz z futrem , po­
w iedział, że je znalazł pod mostem Stradomskim.

Więzienie przytuliskiem.— W czoraj zgło 
sił się do policji młody zdrowy w yrobnik z 
Grzegórzek i przyznaw ał się dobrow olnie do 
popełnionćj z drugim wyrobnikiem kradzieży. 
Ze śledztwa jednak okazało się to zeznanie n ie ­
prawdą, a wyrobnik sam otwarcie powiedział, 
że chciał mieć przez zimę w więzieniu wy­
godne życie, jakiego niem oźe dać mozolna praca.

Kradzież. —  W czoraj wieczorem ukradli 
trzej chłopcy wielką świnię, i najęli już naw et 
wóz do je j przewiezienia. S trażnik policyjny 
jednak  przeszkodził tem u; jednego z nich A n­
toniego Motykę z Bujakowa pod Białą wraz 
z świnią p rzytrzym ał; inni dwaj uciekli.

Łapanow ski Ludwik, 15-letni włóczęga zo 
sta ł wczoraj na Stradomiu przytrzym any przez 
ajenta policji Feldm anna, kiedy sprzedaw ał 
chłopom  pierścionki z rzeszowskiego złota za 
złote.

Wczoraj najęty  przez starą kobietę niezna­
jom y wyrobnik, ażeby je j rzeczy, wartości złr. 
50 zaniózł na pocztę, w drodze um knął. A jen­
tom policji Feldm annowi i Fcilenowi udało się, 
w osobie wyrobnika M arcina Pokrzyw y z D zie­
kanowic na Podgórzu wraz z rzeczami przy­
trzymać. W ym aw iał się tern, że myślał, iż miał 
te rzeczy odnieść na pocztę Podgórską.

W Bremie, w Niemcach, wlazło w nocy 
trzech młodych żydków, według sądowego do­
chodzenia z Krakowa pochodzących, do bóżnicy 
i ukradli z skarbonki dla ubogich 1 0 0 — 120 
talarów, poczem zniknęli z miasta.

We Lwowie dzieją sie rzeczy bardzo smu­
tne. Polem ika między Dziennikiem Polskim  a 
Gazetą Narodową , a względnie między ich re ­
daktoram i i wydawcami przeniosła się do rady 
miejskićj. W  radzie utworzyło sie stronnictwo 
przeciwne Gaz. Nar. i jćj redaktorom ; s tro n ­
nictwu temu udało się zdekompletować osta­
tnie posiedzenie rady miejskićj a raczćj zmusić 
prezydującego do z a m k n ię c ia  posiedzenia 
przez pozostanie w przedpokoju sali radnćj, 
w której zasiadł pan D obrzański i jego zwo­
lennicy.

D onoszą nam ze Lwowa, że w celu położe­
nia końca tym skandalom, noszą się tam z my­
ślą założenia t r z e c ie g o  dziennika: czy ten 
środek prowadzi do celu, wątpimy. Obawiać 
się należy, że t r z e c i  dziennik we Lwowie 
stworzy tylko trzecie stronnictwo i pomnoży 
skandale, bez których jakoś nasze stołeczne 
miasto żyć nie może.

Dr. Oskar Widman we Lwowie zapow ie­
dział dla pożytku młodzieży akadem ickiśj trzy ­
dzieści od. zytów z antropologji i mieć je  b ę ­
dzie w tam tejszćj czytelni akadem ickiśj.

S zef  kontroli kolei K arola-Ludw ika p. Ar­
tu r Ehrm an posunięty został na  wyższy sto­
pień płacy.

Kolej Karola-Ludwika powiększa swe sk ła­
dy w Brodaeh nowym magazynem, 20 sążni 
długim.

Wiedeń 4 grudnia. — Stow arzyszenie ręko­
dzielników polskich „S iła“ w W iedniu uizą- 
dziło loterję fantową, z której czysty dochód 
przeznaczony jes t dla kasy chorych tegoż sto 
warzyszenia. Przekonani, że doniosłość tak 
dobroczynnego celu aż nadto je s t widoczną, 
upraszam y wszystkich w spaniałom yślnych oby­
w ateli i rodaków o darowanie nam fantów na 
ten cel, które chociażby i małej wartości z 
wdzięcznością przyjmiemy i każdem u dobro­
czyńcy osobno odbiór takowych pokwitujemy. 
Losy są prawie we wszystkich stow arzysze­
niach rękodzielniczych do nabycia, jako tśż  i 
u wielu osób pryw atnych, które je przez grzecz 
ność do sprzedaży przyjąć raczyły. Cena losu 
25 centów. Główna wygrana w wartości 100 
zła., wszystkich wygranych 300. Ciągnienie 
dnia 27 grudnia r. b. Dla ułatw ienia nabycia, 
chętnie przesyłam y na zamówienia za nade­
słaniem gotówki lub pobraniem pocztowćm i 
obowiązujemy się listę wygranych osobom in­
teresowanym po ciągnieniu nadesłać.

Ufni w spaniałom yślność polskich serc szla­
chetnych, polecamy dobro sprawy naszćj tymże, 
upraszając o liczny w spółudział.

Za stowarzyszenie:
Józef M ikulski, przewodniczący.

Za kom itet loteryjny:
Józef Buchowiecki, m. p.

(Lokal stowarzyszenia „S iła" IV. Bezirk, 
Schleifmtlhlgasse 12).

Losów na powyższą loterję dostać można 
także w adm inistracji Kraju. Przyp. Red.

W ystaw a tow. przyjaciół sztuk pięknych 
w pałacu biskupim przy ulicy Franciszkańskiej 
otw arta codziennie od godz. 11 do 4, prócz 
poniedziałku. W stęp w niedzielę 10 centów, 
w dni powszednie 20 centów.

Wiadomości urzędowe.
—  Postanowieniem  z dnia 5 listopada b. r. 

nadal cesarz przeniesionem u na w łasne żądanie 
w stały stan  spoczynku, a dotychczas pełnią­
cemu służbę przy  jeneralnym  konsulacie au- 
strjaekim  w W arszaw ie wicekonsulowi A nto­
niemu Niedzielskiemu w uznaniu d ługo le tn ich , 
wiernie i skutecznie pełnionych usług krzyż ka­
walerski orderu F ranciszka Józefa.

—  M inister sprawiedliwości nadał opróżnioną 
posadę notarjusza w U strzykach Solnych ka- 
pitanowi-audytorowi załogowemu w Przem yślu, 
a opróżnioną posadę notarjusza w Radym nie 
adjunktowi sądu powiatowego Klemensowi Stru- 
mieńskiemu, zajętem u obecnie przy sądzie po­
wiatowym w Peczeniżynie. •

—  M inister handlu  mianował kontrolerów  
urzędu pocztowego: F ilipa Reifenkugla i J a ­
kuba P ętaka , starszym i kontroleram i poczto­
wymi we Lwowie; a  konlrolora urzędu pocz­
towego Franciszka A stleithnera, starszym  kon 
trolorem pocztowym w Krakowie.

Wycięg z dziennika urzędow ego  Gazety
Bwowskiśi z dnia 2 gruduia:

E d y k ta .  Sąd obwodowy w Złoczowie za 
wiadamia Józefa Granowskiego o nakazie za­
p łaty  550  i 550  zła. na rzecz Mojżesza Rosen- 
zweiga,

Gospodarstwo przomysł i handel.

Wiadomości Z biura  izby handlowo-prze- 
mysłowej krakowskićj o targu zboż.owym:

AlldrychÓW 2 grudnia. — Pszenica 7.15, 
żyto 5 4 5 , jęczm ień 3 .9 0 , owies 2 .40 , zie­
mniaki 1 .8 5 , siano 2 , konicz 1 .8 5 , słoma 
1.10, drzewo tw arde 7.50, miękkie 4 .5 0 , funt 
mięsa 20, masła 60 zła.

Biała 2 grudnia. —  Pszenica 6 .75 , żyto 5, 
jęczm ień 4, owies 2 .20 , kukurydza 7, groch 7, 
bób 6 .50 , soczewica 8, proso 9, ta tarka  4 .50 , 
ziemniaki 1 .92, siano 1 .70 , koniez 2, słoma 
1 .20 — 1.50 , wełna 70 — 1.40 , drzewo tw arde 
9 .30 , miękie 7, funt mięsa 2 6 'A , cetnar ko­
niczyny 35, lnu 20, konopi 24  zła., wyrobnik 
z wiktem 40 , bez w iktu 60 centów.

GorliCC 2 grudnia. — Pszenica 5 .8 0 — 6.40, 
żyto 4 .8 0  — 5 .20 , jęczm ień 3 .40  — 3 .60 , owies 
1 .6 0 — 1.80 , ziem niaki 1 .70  zła.

Wieliczka 2 grudnia. — Pszenica 6 .38  do 
6 .75 , żyto 5, jęczm ień 3 .6 0 — 4, owies 2 do
2 .50 , groch 6, ziem niaki 1 .75 , siano 1.50, 
słoma 1 zła.

Oświęcim 2 listopada. — Pszenica 6.50, 
żyto 5 .50 , jęczm ień 3 .90 , owies 2 .50 , groch 
7, bób 4, ta tarka  3 .50 , proso 3, kukurydza 5, 
ziemniaki 1 .40, rzepak 4 .5 0 , koniczyna 22 50, 
siano 1 .60 , konicz 2 .50 , słom a 1 .35 , drzewo 
tw arde 8-80, miękie 6, masa okowity 60 , ma­
sła 1 .70  zła.

PeSZt 2 grudnia. — Dowóz pszenicy i obrót 
słabe, tendeneja s ta ła ; żyto, jęczmień i owies 
poszukiwane, p łacą po cenach stałych. P łaco­
no za pszenicę na 81 fnt. po 7 .45 , na 82 ft. 
po 7 .60 , na 83 ft. po 7 .70 , na 84 ft. po 7.80,
na 85 ft. po 7 .95, na 86 ft. po 8 .5 , na 87 ft.
po 8 .1 5 , za 100 ft. cłowych; żyto po 5 .65  do 
5 .75 na 80 ft., jęczm ień po 3 .80  — 4 za 70 ft., 
szmalec po 4 1 ,5 0 — 42 zła.

W rocław  2 grudnia.— Płacono za pszenicę 
w miejscu na 88 ft. po 273 sgr., żyto na 84 f. 
po 220  sgr., owies na 50 ft., po 168 sgr., rze­
pak na 150 ft. brutto  240  sgr., olćj 19 */2 ft.
tal., spirytus na 100  T rallesa po 2 0 1/ 2 — 2 0 3/ 4 
talarów.

Ks. arcyb iskup  Ledóchowski skazany
znów został dnia 2 b. m. przez sąd poznański 
w sprawach karnych na 700 talarów  grzywny 
lub 5 miesięcy więzienia za powołanie ks. Po- 
radzewskiego do |T rzein icy  w dziekanacie, kem- 
pńskim.

T e a t r .— w  niedzielę dnia 7 b. m. komiczna 
operetka „OrfeuBz w piekle."

Spostrzeżen ia  m eteorologiczne. — Dnia
5 grudnia pogoda, term om etr od -̂(—3.3 spadł 
wieczorem na — 0. 2 R. Barom etr opada; rano 
o 6 dnia 6 stan jego był 329 .40 , termom etru 
-f-1 .4  R. W iatr zachodni.

H O T E L  P O L S K I pod BIAŁYM  ORŁEM. 
Przyjechali: K am illa Lgocka wł. d ., z G d ic ji; 
Adam Towiański ob. z W ilna ; Ja n  Orłowski 
ob. z Kalisza; Salomon B lauenthal kup. z K al­
wina; Bron. Srednicki ob. z K ongresów ki; Ju- 
ljan von Rowe kapitan wojsk rossyj. z Brzeska; 
Karol Szeiiński ob. z W arszawy; Ignacy Czer 
kawski obyw. z Podola; Ju ljan  Sandor wł. d. 
z Książa; Aniela M azurkiewicz obyw., Ludwik 
Mazurkiewicz ob., z Kongresówki; B ernard Mo- 
szkowicz kup. Seibji.

H O T E L  SASKI. Przyjechali: Stan. Nizio- 
łom ski z siostrą ap tekarz z Ł om ży; Zofja bar. 
H artingh wł. d. z G iebułtow a: W ład. H aller 
wł. d. z Po lank i; K az. H aller ob. z Mianocic; 
Ant. C hałdziński wł. d. z G alicji; Felicja So- 
zańska wł. d. z Daszawy.

Ostatnie wiadomości,
D zisiaj sejm lw ow ski odbyw a posie­

dzenie , na którego porządku dziennym  
są następujące sprawy:

1) D rugie czytanie sprawozdania w y­
działu krajowego a projektem  do usta­
wy, zawierającój dodatek do sejm owćj 
ordynacji wyborczćj.

2) Sprawozdanie kom isji petycyjnćj o 
petycji P aw ulskiego o stały dodatek i0 0  
zła. do pensj: i o petycji reprezentacji 
powiatu Jasielsk iego o repartowanie na 
cały  kraj skradzionych z kasy powiato- 
wćj jasielskiej p ożyczonych  na zapom ogę  
pieniędzy.

Po zam knięciu posiedzenia dzisiejszego  
posłow ie rozjadą się na św ięta, a w ię­
ksza część posłów , którzy są zarazem  
delegatam i do rady państwa, pospieszą  
do W iednia, aby ratować na środowćm  
posiedzeniu izby niźszćj poprawkę Men- 
delsburga.

Regulam in izby niźszćj stanow i, że w 
razie nie zgodzenia się izby  w yższćj na 
jakąś uchw ałę izby posłów , prezes o tórn 
przedew szystkiem  musi zaw iadom ić izbę  
niższą na pełoóm  posiedzeniu, poczćm  
zm iana uchwaloną przez izbę w yższą ode­
słaną ma być do w łaściw ego w ydziału , 
który dopićro na najbliższćm  posiedzeniu  
nad zmianą tą składa sw oje spraw ozda­
nie. W  obecnym  jednak w ypadku centra 
iistyczne dzienniki radzą (a dr. Reehbauer 
pewnie rad tych usłucha), aby całą spra 
wę ubić na j e d n ć m  posiedzeniu  i ty lko  
dla pozornego zadośćuczynien ia w y m o ­
gom regulaminu posiedzenie środowe p rze­
rwać na ch w ilę , poczćm  kom isja finan­
sowa ma złożyć raport nad uchwałą i/.by 
panów i wnieść przyjęcie poczynionćj 
przez izbę wyższą z m i a n y  w  ustawie 
zapom ogowćj. Ceotraliści z a w s z e  sobie  
radzić umieją i z a w sz e — konstytucyjn ie!

M arszałek sejmu czeskiego w ezw ał po­
słów  czesk ich , aby zajęli m iejsca sw e w 
sejmie.

Ze Lw ow a telegrafują do „Tagblatu44 
wiedeńskiego, że m inister handlu k azał 
wstrzym ać w ypłatę należącćj się  jeszcze  
księciu Leonow i Sapiesze reszty summy  
kaucyjnćj, złożonćj sw ego czasu na bu­
dowę kolei czerniow iecko-lw ow skićj. Jako  
powód tego rozporządzenia podaje mini 
ster handlu, że stosunki zachodzące m ię­
dzy ks. Sapiehą a dyrektorem  Herzem  
wym agają sądowego zbadania. Zostający  
w śledztw ie dyseyplinarnćm  dyrektor ko 
lei K arola Ludw ika popadł w m elancholję  
tak, że lekarze sądowi stan jego  u m ysło­
wy uważają za niezupełnie norm alny.

„Telegramy Kraju“
Lwów 6 g ru d n ia . P o s ie d z e n ie  se jm u . 

W n io s e k  w zg lęd em  z m ia n y  o rd y n a c j i  k r a  
jo w ó j z  p o w u d u  b ra k u  k o m p le tu  p o s łó w  
m u sian o  o d ro c z y ć . N a d  w iad o m y m  w n io ­
sk iem  w zg lęd em  k ra d z ie ż y  w k a s ie  po 
w ia tow ćj ja s ie lsk ie j to c z y ła  sie d łu g o  dy  
s k u s ja ,  p o czem  sp ra w ę  o d ro c z o n o . N a ­
s tę p n e  p o s ie d z e n ie  tr z y n a s te g o .

K urSćl.— W iedeń 6 grudnia godz. 2 .3 0 .—
Akcje kredytow e 2 3 3 .5 0 .— L ondyn — .— .__
Srebro 108 .75 . — D u k a t— .— . —  L om bardy
174 .50 . — L osy z 1864 r. 133 .50 . — Akcje
franko-auatr. 34 . — . — N apolecnv — . — . __
Akcje kolei K arola Ludw ika 225 .50 . --- Akcje 
kolei lwów. czerń. 1 40 .— . — A kcje kolei półn 
wschodniej 107 .50 . — A kcje banku związków. 
16. — . — Oblig. indemn. gal. 74 .50 . — Akcje 
banku wied. dla obrotu 109 50. — Akcje anglo 
banku 138 .50 . — Akcje kolei rząd. 338 . — . — 
Kolei siedmiogrodz. — . — Kolei Rudolfa 
161. — . — Tram w ay — .— . — Banku budowy 
6 0 .— . —  Akcje kolei w schodnićj 5 8 .— . —  
Akcje banku anglo węg. 36. — . — Akcje kolei 
zjedn. 112 50 — Losy tureck ie  5 1 .7 5 . — Losy 
premj, węg. 7 5 .—-. —  A kcje kolei bogumińskiej 
139. — . — Akcje kolei ces. E lżbiety 222  50. — 
Akcje kolei półn . zachodn. 2 0 1 .—. — Akcje 
franeo-hungaria 28. — . —  Ogólny bank austr. 
35. — .

U sposobienie g iełdy : stałe.

W ydaw ca i redaktor odpowiedz:niny: 
Stanisław  Gralichowski.

Z powodu święta uroczyst. go, następny nu­
mer „K raju" wyjdzie we w torek wieczorem.



K R A J  z  n ied z ie li  7 g r u d n ia

^  Środek przeciw kaszlowi i ch ry p ce-^ !
Chorobom W krtani, szyi 1 suchotom m ogącym  być w yleczonem i bez  p ie ia  leków , a le  ty lko  

<3 , p rzez w ziew anie

balsamiczno-roślinnych i mineralnych

wziewalnych wyrobów
FRYDER. KOLTSCHARSCH A

ap te k a rz a  w W r. N eu stad t.

R ozum ny ten  sposób leczen ia  zastó so w u ją  b ardzo  często w szyscy le k a rz e  w k ra ju  i za 
g ran ica  d la  jeg o  n adzw yczajnej skuteczności. • ' . , , .

W ziew an ie  odbyw ające sie p rostym  sposobem  m a tę  w ie lką  za le tę , że chory  m oże je  
ro b ić  w edług  d an ś i w skazów ki bez  n a jm n ie jszś j pom ocy le k a rz a , P . prof. dr. Niemeyer w 
M a g deburgu  za leca  j e  w  św ieźojw ydanóm  d zie le : „ P łu c a “ ja k o  n ad e r sku teczn e  w w ym ienionych 
chorobach . M ożna tak że  p rze jrz eć  zd an ia  innych  znakom itych  lek a rzy  w k ra ju  i zag ran icznych  
o za le tach  teg o  sposobu.

Ceny: 1 a p a ra t in h a l a c y jn y ................................................................  . .z ir . 3 k r. 60
B alsam iczno-roślinne p re p a ra ta  do 10 podw ójnych  m h a la c y j. „ 1 „ —
M in e ra ln e ........................................................................................................   * ^ » ~~
B r o s z u ra         » ?

B liższe szczegóły  o stósow nśm  w ziew anitt zaw iera  b ro szu ra  p. D. C. Czuberka obecnie 
se k u n d ary u sza  w c. k . pow szechnym  szp ita lu  w  Wiedniu.

W  A u s trji za  gotów kę p rz e s ła n ą  p rzek azem  pocztow ym  (a 5 c e n t ) a lbo  za w ypłatą  
w u rzed z ie  pocztow ym  z do łączen iem  50 cent. za  opakow an ie  p rz e sy ła  rych ło  podpisany .

Fryderyk Koltscnarsch a p tek a rz  w Wiener Neustadt.
D o stać  m ożna ta k ż e  w a p te k a c h : w Krakowie u  p a n a  E. Stockmara, w Bochni u p. 

Fryder. Reiss’a. Kaisd (Siedm iogród) 13 w rześn ia  1873.
D o p. F ry d e r. K o ltsc h a rsch ’a  w W r.-N eustad t.

P roszę  m i za  w yp łacen iem  n a leży tośc i w  u rzęd z ie  pocztow ym  p rzysłać  4 p u szk i bal- 
sam iczno-rośiinnego  w y ro b u ; p rzy tśm  n adm ien iam , że w yrób te u  nadzw yczaj sk u tk o w a ł j e -  
d n śj dam ie. 4748(2-8) ‘ Z p raw dziw em  pow ażaniem

Ferd. Petzoldt, le k a rz  gm inny.

J. B0SC0VI
z Pesztu

OPTYK

Do h a n d lu  m ego sp row adziłem  św ieżo w ie lk i zapas

zabawek dziecinnych, prawdziwe toruńskie pierniki,
rozmaite koszyczki i wszelkiego rodzaju 

hafty włóczkowe na kanwie
sprzedając jo po nadprzystępiaiejszyoli o e u a o h .

K u p u jący m  w iększą  ilość  u s tę p u ję  stósow ny p ro cen t. 4749 (2-4)

T. Sobolewski
w K rakow ie , p rzy  u licy  F lo ry a ń sk iś j Nr. 329.

oznajmia Szanownej P. T. Publiczności, źe o tw orzył sklep z 
okularami w największym doborze w Krakowie przy ulicy 
Grodzkiej w domu pod L 58  i będzie się s t a r a ł  do s ta rczać  
okularów w najlepszym gatunku. Spodziewając się łaskaw ych  
względów P. T. Szanownej Publiczności, zosta je  z prawdziwemA\ względów r 

^  poważaniem 4758 2-12)

J. Boscovitz, optyfe 
Wszelkie napraw y uskutecznia  się jak  najrychlej. %
Łopuchowa

Przestroga.
U zu p e łn ia jąc  m oje daw nie jsze  ostrzeżen ia , tyczące  się fałszowania Hiojpgo Korilfcuburg- 

skiego proszku dla bydła, oznajm iam , źe w o sta tn ich  czasach  je d e n  p rzem ysłow iec sp rze ­
daw a ł p ro szek  d la  byd ła , m ający  w in ie tę , n a  k tó rć j w praw dzie n ie  z n a jd u je  się a n i m oja 
firm a, an i n azw a „K o rn eu b u rg sk i p ro szek  d la  b y d ła “, a le  k tó ra  p rzecież  co do k sz ta łtu , ko- 
l łru  i ry su n k u  ta k  w ielk ie  m a podobieństw o z m oim  och ronnym  znak iem , że z tą  w in ie tą  
paczk i zaw iera jące  p ro szek  d la  b y d ła  bardzo  ła tw o m ogą być b ran e  za  m ój w yrób.

P on iew aż znaw cy jed n o m y śln ie  o rzek li i dow iedli n a ś lo lo w n ic tw a  m ojego zn ak u  — 
przeto  sąd  z a k a z a ł tem uż przem ysłow cow i dalej używać tego przeze mnie zaprzeczonego 
znaku i sp rzeda jących  te n ż e  n iep raw nie  oznaczony  p ro szek  d la  byd ła  rob ię  uw ażnym i na
to, źe dalsza sprzedaż jest przez sąd zabronioną i będzie karana grzywnami i nawet wię­
zieniem. 

P anow ie  k u p u ją c y  mój prawdziwy o. k. konces. Korneuburgski prorzek dla bydła
racza  na to  uw ażać, że n a  m ojej w iniecie zn a jd u je  się w po p rzek  m ój niżćj um ieszczony 
podpis w czerw onym  kolorze.

Korneuburgski proszek dla bydła i  in n e  m oje w e te ry n a ry jn e  w yroby  m o żna d ostać  
p raw d z iw e :

W  K R A K O W I E : u pp . M . Jawornickiego, Józefa Jahna.  —  We L W O W I E  u K . Iskierskiego, 
p . Mikolascha, S . Ruckera, J . Beiser, J . Piepes. — W  B I A Ł E J  p . E . Keller.  —  W  B I E L S K U  
p . S. A . Stańko apt., J .  K naus.  —  W  B Q C H N I p . P aw eł Niedzielski, i p . A . Faliszewski. W  
B Ó B R C E  p . A . Karpuczhi.  —  W  B R Z E Z A N A C H p . J . Margulies, p . Zm inkowskiapt.; W  B E Ł ­
Z I E  p . H rym ak . —  W  B O R S Z C Z O W IE  p . M. Niemczewski.— W  B R O D A C H  w aptece p .  E . 
Liszka, M. K u la k —  W  C Z E R N IO W C A C H  p . E . Schmirch. J . GolicKowski; W  D Z IK O W IE  p. 
S. Rodziński. —  W  D R O H O B Y C Z U  p . Kleczkowski. —  W  G R Ó D K U  p . I. Willig. —  W  
K O Ł O M Y I p . Sidorowicz. —  W  K O Z O W E J  p , Michalewicz apt. —  W  L E Ż A J S K U  p . J. 
Hirschfeld. —  W  L IM A N O  W IE  p . A . Muller. —  W  L I S K U  p. R . B arański . —  W  M IE L ­
C U  p . W ładysław  Satkowski.  —  Kleinmanna spadk.  —  W  M IK U L IŃ G A C H  u p . Miedl- 
nickiego. —  W  N O W Y M  T A R G U  p . L . Kamieński. — • W  N O W Y M  S Ą C Z U  pani Ko- 
sterkiewiczowa wdowa. —  W  O B R T Y N IE  p . W . MicJialewski —  W  P R Z E W O R S K U  p. 
S. Keller.  —  W  P R Z E M Y Ś L U  p p . Gajdeczka syn i E dw ard Machulski. —  W  R Z E S Z O ­
W IE  p . J . Schaitter i syn. —  W  R O Z W A D O W IE  p . K arol Marecki. —  W  S M O L N IC Y  

p .  F . Wimmer. —  W  S T A N IS Ł A W O W IE  p  Sebensitz, Ad. Beill.  —  W  S T R Y J U  p . Sdra- 
gowski;  —  W  T A R N O W IE  p.W ielogórski, Mildner & Comp. —  W  T A R N O P O L U  pp . A. 
Morawetz i S. I .  Zeliner. —  W  W A D O W IC A C H  p . A . Foltin i p .  Ant. Uhma wdowa. —  W  
W IE L IC Z C E  p . B  Wątorkowa wdowa.

ff)0p~ Kto m i w skaże  fa łszu jącego  mój ochronny  zn ak  ta k ,  źe go m ogę sądow nie pozy­
wać i u k a ra ć , otrzyma nagrodę aż do 200 złr. w. a.

K o rneuburg , 25 p aźd z ie rn ik a  1873 r . 4675(2-3)

200-m orgow y fo lw ark  pod  R o pczycam i je s t  każd e  
go czasu  do w ydzierżaw ien ia . — B liższa  w iado­
m ość na miejscu; p o cz ta  Ropczyce. 4747 (4-5)

1 9 0 . 0 0 0  talarów pr.
g łów ną w ygrana .

Wygrane na 8 0 , 0 0 0  4 0 , 0 0 0  3 0 , 0 0 0  
9 0 , 0 0 0 1 6 , 0 0 0 .  2 a 1 9 , 0 0 0 . 1 0 , 0 0 0  
2 a 8 0 0 0 .  2 a 6 0 0 0 .  5 a 4 8 0 0 .  13 a 
4 0 0 0 .  II a 3 9 0 0 .  12 a 9 4 0 0 .  27 a 
9 0 0 0 .  3 a 1 6 0 0 .  55 a 1 9 0 0 .  126 a 
8 0 0 .  6 a 6 0 0 .  2 a 4 8 0 .  312 a 4 0 0 .  
312 a 9 0 0 .  10 a 1 9 0 . 367 a 8 0  i 34,326 
a 4 4 ,  4 0 ,  9 0  i t. d. i t. d. talarów pru­
skich zawiera przez  rząd  zezw olone i poręczone

W  Wielkie losowanie pieniężne "W l
w  k tó rem  ogólna sum m a w ilości p rzesz ło

2 miljonów, 120.000 ta la ró w  pr.
p rzezn aczo n a  je s t  do ro z e g ra n ia  w  p rzeciągu  
k ilk u  m iesięcy  w siedm iu  c iągn ien iach  

C iągn ien ie  p ierw szego od d z ia łu  je s t  w edług  
p la n u  ustanow ione n a

17 i 18 grudnia i  r.
a  cena  lo sów :
z ł. a . w. 3 . —  c. za  ca ły  los o ryg inalny  

(n ie  p rom essa)

t .  5 0  „ „ p ó ł
(n ie prom essa)

—  9 5  „ ćw ierć
(nie prom essa)

Z a gotów kę au s tr. n o tam i bankow em i dla 
pew ności najw ygodniej w  lis tach  poleconych 
p rzesłan ą , rozsy łam  w prost o ry g in a ln e  lo sy  
z godłem  pań stw a  naw et w n a jd a lsze  s trony  
z a ra z  z zachow aniem  ta jem n icy  i  do łączen iem  
b ezp ła tn em  p ro sp e k tu . Z araz  po odbytem  
c iąg n ien iu  o trzym a każdy  g ra jący  listę 
g n ie ń  z losem  odnow ionym  i  w ygrane  p ie ­
n iądze  z n a jśc iś le jsz ą  d y sk rec ją . N iech się 
k ażd y  u d a  n a jry ch le j z całem  zaufaniem ^ do 
n iże j podpisanego  dom u banko w eg o , k tó re ­
m u zaw sze sp rzy ja  szczęście. 4740(7-10)

Zygmunt Heckscher, Hamburg.

KRAKÓW, 6 g ru d n ia .

t<% O bligacje  indem n. g a l ic y js k ie . .
k u p o n  u b ieg ły  . . .  045

: %  L is ty  zas taw n e  g a licy jsk ie  . . . .  
k u p o n  u b ieg ły  . . . .  172

L is ty  zas taw n e  g a lic y jsk ie ..........
k u p o n  u b ieg ły  . . . .  215 

'%  L is ty  zas taw n e  po lsk ie  s e r j a l . .
k upon  u b ieg ły  . . . .  181 

L is ty  zas taw n e  p o lsk ie  se r ja  I I .
k u p o n  u b ieg ły  . . . .  181 

L is ty  zas taw n e  p o lsk ie  now e .
kupon  u b i e g ł y  226

\ % L is ty  lik w id acy jn e  p o lsk ie ..........
k u pon  u b ie g ły  — 05

'  %  L is ty  zas taw n e  b a n k u  hip . gal.
k u p o n  u b i e g ł y   158

L is ty  za s taw n e  b a n k u  w łościań . 
k u p o n  u b ieg ły  . . . .  258 

a lic . z a k ła d u  k re d y t, z iem skiego : 
5 1/ 2X  L is ty  zast. 36-letn ie s reb rem . 
6%  L is ty  zast. 36 -le tn ie  b a n k n o t.. 
6 X  „ ,, - 1 ’ tn ie  „

keje  ko le i w arszaw sk o -w ied eń sk ić j. 
„ „ ga lic . K aro la -L u d w ik a  . .
., ,, lw ow sko-ezern .-jask ie j . .
„ b an k u  d la  han . i p rzem . 80 zła.

! osy k rak o w sk ie  na  20 z ła ...................
,, b %  (D o n au -reg u liru n g )...............
,, p rem jow e w e g ie rsk ie ...................
„ ó %  tu reck ie  400 f r a n k ó w -----
„ m iasta  S ta n is ła w o w a ...................

Srebro now e a u s tr ja c k ie ........................
„ w k u p o n ach  ..................................
„  (obrączkow y r u b e l ) ...................

: ub le  pap ie ro w e ro ssy jsk ie .................
1’a la ry  p r u s k ie ...........................................
D u k a t o b rączk o w y ....................................
2 0 - fra n k ó w k a ..............................................
1 'um uńskie ob ligacje  100 ta l ...............

W IE D E Ń , ó g rudn ia.

K enta a u s tr ja c k a  6 % ........................
„ „  1 w s reb rze  5 %  • •

L o s y :
roku  1839 ca łe  za  100 z ła ...........

., 1839 s/6 „ 100 „  ...........
4c/0 rzad . z r. 1854 za  250 „  ............
5°/0 „ „ 1860 ca łe  „  500 zła.
5%' „ 1860 »/* „  100 „
R ządow e „ 1864 za 100 z ła ..........

p lącą żąila ją
Zła. c. Z ła. c.

74 — 76 —

69 75 71 75

78 25 80 —

92 75 94 75

91 50 93 50

91 50 93 50

78 — 79 75

— — 81 50

— — 91 —

91 50 94
—

221 — 226 —

138 50 143 —

_ _ 24 _
96 — 99 —
73 77 —

50 — 54 —

107 50 109 50
107 25 109 —

167 — 170 —

153 — 154 50
168 — 170 —

5 34 . 5 46
9 — 9 14

32 25 34 25

70 10 70 20
70 — 70 10

288 295
243 — 245 —

96 — 97 —

102 10 102 30
109 25 109 75
133 T- 133 60

W ęgiersk ie  poż. prem . na  100 z ła
K redytow e 1860 r  „  lO O zł.rs.k .
K ra k o w sk ie ......................„  20 zła. . .
O fen (B u d y ) ...................... „  40 „
R u d o lfa ............................... ,, 10
S a lz b u rg a ........................... „  20 „

O b l i g a c j e :
Indem n izacy jn e  g a lic y jsk ie .................
Pożycz, ko le i w ęg. sr. 5 %  szt. 120 zła

A kcje bankow e:
A n g lo -a u s tr ja c k ie  za  120 zła.
B oden-C red it a u s trja c . . „  80 „

„ „  w ęg ie r   80 „
F ra n c o  a u s trja c k ie  . . . .  „  80 „

„  w ęg iersk ie  . . . . , ,  80 ,,
G alic. b a n k u  liipotecz. . „  200 „

„ d la h an d lu  i p rz .. „  80 „
,, L an d eb k . L w ów . „  100 „ 

H an d e lsb an k  w iedeński „ 200 „
Iu te rv e n tio n sb a iik   „  80 „
L a n d e rb a n k  V e re in . . . .  „ 140 „
N a t io n a lb a n k ...........................................
U n io n b a n k ...........................za 200 zła.
Y ere in sb an k  a u s trja c k ie  „ 80 „
V e rk e l i r s b a n k   „  80 „
W ech sle rb an k  w iedeńs. „  80 „
W ech sle rstu b en  G ese l.. „  80 „
W ien e r B a n k  V e r e in . . .  „ 80 „

A kcje ko le i:
A rcyksiee ia  A lb rech ta  200 z ła ..........
Al fold F i u m e ............... 200 z ła , sr. .
D n ie s t r z a ń s k a   200 „ „ . .
E li s a b e th ........................  200 zł. m. k . .

'  L inz  B udw . 200 z ła . sr . .
E p e r ie s -T a rn o w   200 „
F e rd in a n d  N ord b ah n  1000 zł. m. k . . 
Gal. K arl L udw ig  . .  . 210 z ł a . s r . . . 
K asch au  O d e r b e r g . . .  2 0 0 z ł .m .k . .  
L em b. C zeru . J a s s y . .  200 „ . . . .
R u d o lfb a h n   200 „ s r . . . .
S iebenb iirge r 1  200 „
S taa tsba lm  (500 f r .) . .  200 „

_ I I  e m is j i . .  800 „
S iidbahu  (L o m b ard .). 200 zł. m .k ..
T h e is s b a h n ...................  200 „ ..........
T ram w ay  w ied  200 „ . . . . .
W ęg. gal. I. L u p k . . .  200 „ s r . . . .

„ N o rd o s tb a h n   200 „
„ O stbahn  (500 fr.) 200 „ . .

CCJŁ>O, ż ądają p łacą żąd a ją
Zła. c . Z ła. c. Akcje przemysłowe: Zła. c. Z ła. c.

74 75 75 — B augesells. a llg . oest. 120 58 25 58 75
169 50 170 — W ied .......... 100 zł. w. a . . 86 75 87 25
— — 23 — B auvere in  „ 100 17 17 17 71 23 25 23 70
23 50 — — K a łu s z a ...................... 200 „ „ „ — — —
12 — 12 50 M asz. w ied ...................... 200 „ „ „ — — — —
15 50 16 60 „ Iwo w. . . .  „ ------ 100 „ — — — —

P a rc e la c y jn e  g a l i c . . . . 100 „ — — — —
W ied. p a rc e la c y jn e . . . 100 .  „ „ 20 — 21 —

74 50 75 _
97 •25 97 75 Listy zastawne:

Allg. oest. Bd. K r. lo s . . . 5 %  zła. s r . . 94 50 95 __
r „ 33 la t los . . . ■ ■ : 2 — 82 50

138 50 139 — » gm . 40 .......... 77 y — —
— — — — G alic. B a n k u  H y p ......... 6 #  w. a . , . . 80 — 81 —
48 50 49 50 „ B a n k u  W łość. . . 6 #  *■»■■■ 90 — 90 50
34 — 34 50 N a tio n a lb a n k ................. m. k . . .  . — — — —
28 — 28 50 n r ................. 5 %  w . a. . .  . 91 70 91 90
— — — — W ęg. tow . k re d .............. 5 V ,X  . 81 25 81 75

__ __ __ __ Obligi pierwszeństwa:
62 — 63 — A rcyks. A lbrech ta  . . . . 100 w. a. , . . 76 25 76 75
— — — — A lfold F iu m e ................. 5 %  zła. s r . . . 84 50 — —

107 — 109 — D n ie s trz a ń s k ie ............. . 34 — 35 —
989 — 990 --- r ,  1. N o rd b a h n ............ 5 %  m. k . . . . 90 — 91 —
113 50 114 --- ' 5 %  z ła . . ,  . S7 — 88 —
16 — 16 50 rt n n . . . . . . 5 %  z ła. s r . . . 104 90 105 10

104 5 0 109 — Gal. K a r .L u d ................. ^  Jo 77 17 • • 104 25 104 75
145 — 148 — „ II: em ....................... 6 *  ft .......... 97 — 98 —

70 — 71 — •„ 1871 I I I ................... jy. . . . . . 96 — 96 50
48 — 50 — K asz. O derb ............... .. .. 5 X  17 . . . . . 84 — 84 25

L w ów .-C zern .-Jassy :
- 1 1 8 6 5 ............... h %  sr. w. a . . 72 50 72 75

112,,50 113 50 „ I I 1867 ............... r> ri n 85 — 86 —
144 145 — „ I II  1 8 6 8 .............. 5 X  17 ,  71 73 75 74 25
— — — — „ IV 1 8 7 2 .............. 5 %  n n Ji — — — —

>24 — 224 50 M ahr, Sch. C en tra l . . . & %  r  t> u 50 50 — —
189 — 190 — Siebenbiirger) I ............. h %  sr. w. a . . 84 50 85 —
105 — 110 — Siidbahn  i ' ó m b a rd y ). & %  r T) 77 112 — 113 —
2100 — — T h eissb ah n ..................... b% f) . . . . — — — —

225 — 225 50 W ęg.-galic. L u p k o  w. . **% 77 77 ją 72 75 73 —
138 — 138 50 „ N o rd o s tb h .. . 300 77 7J 77 69 30 69 50
140 — 141
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Dodatek do K R A JU  z niedzieli 7 grudnia.
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8.30 rano, wiecz

a g ram
G anserndorf

6. 6 ranoLundenburg
10.29 wie.M. Neudorf

Kohati-tz 6.15 wie,
9.54 noc*

7.10 rano.

9.16 noca
3.25 rano

G anserndorf

Opawa

wie.

Branowitz
Rohrbach

10.31 noca
Ob. Gerspitz
Berno

Chirlitz
H am burg

Petrowit.z 5. 6 rano

Eiwanowitz

O św ięcim
Trzebinia

W arszawa
Petersbur rano

Zabierzów

Lwów
Czerniowce

 Suczawa 5.46 rano 4.41 „
Ja*sy 1. 3 pop. 9.33 wie.

Podwołoczyska 8.15 wie. 11.29 prpł.
Odessa

Asystent farmacji
znajdzie pom ieszczenie.

Bliższa w iadom ość w  ap tece  w Krze­
szow icach. 4762 (1_3) ROZKŁAD JAZDY

ważny od Igo
l

listopada 1873 r.
W zak ład zie sz k o ły  ekwitacyjnej krakow skie]

nauka jazdy  konno trw a od 7mej rano do 9ej 
wieczór. Południowe godziny są dla Pań. W arun­
k i przystępne. U jeżdżalnia zaopatrzona i oświetla 
na. Udziela się także nauki powoź nia końmi. 
Z akład przyjm uje konie do tressury, konie w ko­
m is do sprzedania i konie na  stajnią i utrzym anie.

Sum ienna wytrwałość zakładu szkoły ekwita­
cyjnej w obec tak  trudnych czasów powinna być 
uwzględnioną, zwłaszcza, że wszystko inne prócz 
tej instytucji doznaje poparcia. 4763 (1 4)

Roman Piechocki
dyrektor i właściciel zakładu.

Świadectwo.
N iniejszśm  niżej podpisany potwierdzam  na  

żądanie z najczystszem  sum ieniem  i z  d łu g o le ­
tn iego  przekonania i dośw iadczenia dla dobra 
chorujących ludzi, źe  parysk i un iw ersalny  
p laste r* ) je s t  niezaw odnym  lek iem  na w sze l­
k ie pod jakąkolw iek nazwą znane rany, naw et 
na tak zwanego raka i p ióchn ięcie  kości, nie- 
ty lko uśm ierzając zaraz ból ale niechybnie i 
gruntow nie g  >jąc, je że li pod ług  opisu je st  ciągle  
używ any. A  d >stać m ożna go ty lko  w aptece  
pana J . T o io k ’a, u lica  K rólewska w P eszc ie . 

P esz t i  marca. Jan P e tra s ,
urzędnik w dyrekcji król. węg. państwo­

wych kolei.

*) D ostanie w Krakowie w aptece p. Ernesta  
Stockm ara. 4722  (2-3)

Magister

ADOLF LEHRER
DENTYSTA

z Wiednia

m ieszk a  s ta le  w  Krakowie przy u licy  Grodzkiej 
pod Nr. 9 4  naprzeciw  handlu pana S tępińsk iego  

i Grossa,
m a zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, 

że w yrabia bardzo piękne sztuczne

zęby i całe szczęki
które bez bólu osadza.

K ażdy ból zębów zostanie bez wyrwania zęba 
uśm ierzonym . 4744(4-5)

IM F" Ordynuje w chorobach ustnych i zębów  od 
godz. 9  do 5  c o d z ie n n ie . '^ !

c. k. uprzy. 
pierwszych i jedynie w A ustro-W ęgrzech  
istniejących, na belgijski sposób  urządzo­

nych

F - A J B i f l y k :
zwierciadeł lanych i szkła

zwierciadlanego
m a

J ę d r z e j a  Z i e g l e r ’a syn
w Wiedniu, m iasto, S ch otten h of  

i poleca w i e l k i  z a p a s  najbielszych po­
dwójnie m ocnych zw ierc ia d e ł lanych, nie- 
obłożonego zw ierciad lanego sz k ła  na okna  
w ystaw ow e, 2  i 5  linij grubego sz k ła  1 a 
dachy i I cal grubego sz k ła  na podłogi, 
pojedynczo m ocnych, b ia łych  i półb iałych  
zw ierciadeł, n ieobłażonego sz k ła  na fo to ­
grafie i zw ierc iad eł zw anych Judenmass- 
sp iegel. — Je st także na  składzie wielki 

wybór zw ierc iad eł w z ło tych  
i drewnianych ramach według 

najnowszego kształtu.
_________ (4684 6-12)i

Odjazd

z W i e d n i a
Przyjazd do

Floridsdorf

Angern
Diirnkrufc
H ohenau

Góding

Bisenz
H  radiach
Napagedl
Tlum atschau
H iiliu in
Prerau

Bródek
Ołomuniec
Prossnitz
Sternberg

L eipnik
W eisskirchen
P o h l
Zauchtl
Staudingę
Sehónbrunn

Freiheitau

Ostrawa
Friedek
Friedland

H ruschau
Oderberg

W rocław
Poznań
Szczecin
Berlin

Chybi
Dziedzice

Bielsk

Szczakowa

Mysłowice

Krzeszowice

poc 
osobowy 

z I, II  i III 
kla^a

11.53
12.1-5 pop
12.33
12.45

4.40 pop

10.20 wie.
1. 4 prpł
5.12 pop
8.30 rano

i.52

8.46 wie. 
. 6 „

11.37 wie.

pociąg
pospieszn

z
1 i I I  klasa

10.30przp

10.39

11.13

6.10

5. 5 pop.
9.24 wie.

5.15 ran.

6. 6 wie

7.56 wie.

5.57 ran*
1.33 pop.

pociąg
mieszany

z
I I  i IV  kl.

•—: popi

poc. miesz 
z

II  i IV  kl

5.— popł.

6.12 wie

10.24

10.45 wie

9.13 prpł

8.18 wb

0.— prpł.
10.29

I , I I i I I I k .

8.30 wiecz,

9. 2 noca

10.25
10.56

11.39
11.54
12.13
L2.--6
1 . -

3.25 rano

11.45 prpł.

10.45 wie

Odjazd

z W i e d n i a
Przyjazd do :

Floridsdorf
Wag-ram
Ganserndorf
Marchegg

Preszburg
Peszt
Bazias

poc ag 
osobowy 

z
I, I I  i I I I  k

11. 7 p rp ł
5.56 wie
8.46 rano

pociąg
pospiesz.

z
I  klasa

3.— popoł

10. 5 wie.

pociąg
osobowy

z
I, I I  i I I I  k

10.54

pociąg
pospiesz,

z
l i i i  klas.

10.50 noca

6.35 rano

Odjazd

z W i e d n i a
Przyjazd do

Floridsdorf
W  a gra m

Angern
D urnkru t
Hohenau
Lundenburg

Feldsberg-
Nikolsburg
Neusiedl
Grussbach

Kostl
Saitz

Raigern
Modritz

Sokolnitz
Austerii tz
Raussnitz
Wischau

10.21 prpł,

11.44
L18 wie.

8 . - rano
9. 2 prpł.

9.45 wie
10 40 prpł.
3.45 pop

. 18 rano

JSbzamislitz
Bedihost
Prossnitz
W rbatek
Ołomuniec
Sternberg
Kojetein
Chropin
Prerau

Praga
Bodenbach
Drezno
L ip sk
Berlin
Ham burg

pociąg
osobowy

z
I, I I  i I I I

10.26 prpł
11. 1 
1.39~

12.43
12 58

7.41 wie

pociąg
pospiesz,

z
I  i I I  kl

1.15 popi

10 . —

i . 35 wie.

poc. osob, 
z

I, I I  i H I k.

6.30 wiecz,

10.11 noca
10.51
11.34
12 . 8

9.15

10.41

3.12 rano

1 .2 5 1

7.23 ranoi
1.40 prpł.

5.31

5 .— rano

Przyjazd do Wiednia.
pociąg

mieszany
pociąg

osobowy
pociąg

m ieszany
pociąg

pospiesz.
pociąg

osobowy

Z Hamburga, Berlina, Wrocławia, Petersburga, War­
szawy, Czerniowiec, Odessy, Krakowa, Trzebini, Oder- 

bergu, Ostrawy, Ołomuńca, Lundenburga.

3.48 ran. 5.5 rano 11.58 prpł. 5.21 pop. I 7.19 wiecz,

pociąg
osobowy

pociąg 
kurj erski

pociąg
osobowy

pociąg
pospieszn.

Z Pesztu, Preszborga, Marchegg, Gan- 
sem dorf.

6.20 rano I 2.25 popł. I 6.24 wiecz.

pociąg
osobowy

pociąg 
kurj erski

pociąg
osobowy

Z Hamburga, Berlina, Lipska, Dre­
zna, Bodenbach, Pragi, Bern a, Lun­

denburga.

8.27 rano 4.22 popł. 8.20 wiecz.



6 D odatek do K R A JU  z niedzieli 7 grudnia.

Austr. Gresham
Towarzystwo ubezpieczenia na ży­

cie i renty w Wiedniu.
N iniejszym  m am y zaszczy t oznajm ić, że p.

J. S. GUeitzm.anzx
złożył re p re z e n ta c je  naszego  tow arzy stw a  n a  za 
chodn ia  G alicję i żeśm y j ą  pow ierzy li od 1 l is to ­

p ad a  1873 p an u

H. L
w Krakowie.

W ied eń  1 lis to p ad a  1873 4754(3-3)

Dyrekcya Austr. Gresham.

DENTYSTA
Lekarz specyalny chorób 
ustnych, ordynuje od lOtej 
do 3ciej, (dla ubogich bez­
płatnie od 8mej do 9tej).
Ul. Franciszkańska N. 151.

4715 (6-6)

Wykaz
wyciągniętych d. 3 grudnia 1873 w trzydziestem losowaniu num erów  
5 %  losowanych listów zastawnych uprzyw. austr. Banku Narodowego.

po 5 0 0 0  fl. Nr. 1262, 1596, 1901, 1934, 2580, 2672, 3033, 3155, 3169, 3437, 3781, 3828,
3849 3883 3981, 4272, 4410, 4431, 4548, 4800, 4996.
3849, 2 t8 ^  ^  6588, 5615, 8781, 9060, *9547, 9716, 9829, 10085, 10540, 10628,
10786 11049, 11266, 11888, 12939, 13021, 13144, 13688, 13881, 13884, 13933, 14728, 16264, 1T415,
19114 19844, 21498, 21792, 21965. 22428, 22498, 22682, 22991, 23371, 23482, 23866, 23921, 24o63,
26587' 26622 27171, 2719■>, 27290, 27425, 28298, 28766, .28776- 29417, 30008, 31203, 31981, 32616,
32624’ 33393’ 33855, 34500, 34580, 31677, 34746, 34867, 35085, 36453, 37786, 37845, 38610, 38755,
39285 39489 40253, 40669, 40946, 41024, 41405 43019, 43097, 43399, 444 18, 44o86, 44974, 4o l99 ,
46077’ 46097 46200, 48138, 49295! 49594, 49617, 49671, 50626, 50675, 51467, 51795, 52983, 53549,
53667’ 53779’ 53849, 54250, 54939, 55649, 55982, 5 >350, 56366, 56898, 57009, 58419, 58523, 58633,
59188 59281 59354 *9481 60123, 60547! 60582, 6 1 .2 1 , 61235, 61246, 62450, 62706, 62882, 64020, 
6 4 0 8 l’ 64223’, 65096, 65359, 65464, 66613, 66787, 68555, 68568, 69561, 69946, 70581, 71104, T1 113, 
7 1 1 9 l’ 71267 71613, 71801, 71893, 72276, 72537, 72587, 72640, 73414, 73561, 73870, 74345, 74385, 
75106* 76035’, 76126, 76202, 76276, 769.33, 77059, 77614, 77722, 77723, 77828, 78629, 79332, J9 898 ,
79975! 79981, 80532, 80661, 80919, 81152, 81276, 81354, 81916, 82266, 82623, 82771, 82786, 82831.

po ł « «  fl. N r. 115, 1179, 1322, 1410, 1730, 1828, 2001, 2240, 2297, 2361, 2442, 2971, 3064, 
4738, 4876, 5035, 5066, 5170, 5728, 5826, 6484, 7110, 7634, 7945, 8272, 8274, 8316 8319, 8934,
8993 9704 9896 9971, 10836, 11303, 11401, 11507, 12222, 12.116, 12790, 12927, 13.310, 13975,
14703 15133 15331, 16309, 16436, 16451, 16487, 16972, 17061, 17228, 17444, 17606, 17899, 18356,
18484’ I 86 7 0 ’ 19007, 19321, 19815, 19841, 20939, 20992, 21412, 22076, 23019, 23093, 23109, 23640,
23925’ 23943’ 24980,’ 25280, 25527, 25641, 25751, 25778, 25944, 26017, 26031, 26038, 26070, 26287, 
26724’ 267óo’ 26866 “ 7075, 27774, 28151, 28347, 28919, 28971, 29666, 29679, 29918, 30111, 30603, 
30776 30777 30919 8  i 0 ^ 7  31105 31228 31254 3 1 3 .9 , 31642, 31806, 32181, 32340, 3.-823, 33455,
33769 33921 34914 35767, 36232! 36960, 371 -8 , 37892, 38242, 38459, 3 1923, 40715, 41101, 41388, 
4 1 4 8 l’ 41537*, 41704, 42016, 42126, 42317, 42438, 42594, 43640, 43696, 43762, 44477, 44656, 45001, 
45576! 4 5 7 5 4 ! 45989, 4 6 1 9 2 , 46410 ,'4 6 9 5 9 , 47682, 47860, 48062,

W yćiao-niete lis ty  zas taw n e  w y p łaca  hypoteczno  - k red y to w a k assa  N arodow ego  B a n k u  w W ie 
dniu . Odsetki” od n ich  u s ta ją  d n i a ł  s ty c zn ia  1874, a lbo  je ż e li  odb iór k a p ita łu  p ierw śj nas tąp i, w dn iu  
w ypła ty  k a p ita łu . ___________________ ______________________

Numera listów zastawnych wyciągniętych w dawniejszych losowaniach
nie są  jeszcze  wypłacone

*
D*
00
rl

Dla rolnilsów
n iem a tań szeg o  i lepszego  czasop ism a n a d  w ychodzący  od dziesięciu  la t  p o p u la rn y  

ilu strow any  ty g o d n ik  d la  k ażdego  4759 (1-6)

rocznie
2 zł. a. w .Der M M  Landwirili rocznie 

2 zł. a. w.

P rz e d p ła tę  p rzy jm u je  ty lko  ro czn ą  w  ilości 15 zł. a. w. p rzesłan e j go tow ką w liście 
opłaconym *lub  przekazem  pocztow ym  z za łączen i tn dok ładnego  a d re su :

Adm inistration des „Prak tischen  L andw irthes“, Wien, I. Fleischm arkt 6.

10
N

f!
9

KANTOR WYMIANY
filii c. k. uprzyw. galic.

1
W  K R A K O W I E

p o leca  się Szanow nej P ub licznośc i

do kupna i sprzedaży papierów państwowych, losów, akcyj, 
prioritetów, listów zastawnych, oraz wszelkich monet po cenach

najkorzystniejszych.
Z am iejscow e z lecen ia  u sk u te czn ia  się odw ro tna pocztą . 4177(-26)

Przed oszukaństwem się ostrzega
t e  .  ........................

Trudno uwierzyć a prawda! " Ip H

Z pom iędzy  w ielu ogłoszeń, szczegó ln ie  o z eg a rk ach , n ie ­
k tó re  m a ja  n a  ce lu , b y  oszukać  m ieszkańców  n a  prow incy i. —  
N iechaj p rze to  n ie  k u p u je  n ik t zegarków  u ludzi, k tó rzy  n ie  d a ją  
d o sta tecznej ręko jm i. -N abyte u  m n ie  zeg ark i m ożna zaw sze do 
w oli a lbo  zam ien ić  albo  zw rócić, d . o w ó d L  n a j  w i ę -  
i Ł s z e j  r z e t e l n o ś c i .

po 5 0 0 0  f l .

p o I O O O  11. Ni
26907, 28401, 31039,
41589, 41930, 43390,
51535, 52176, 52689,
59546, 60811, 61195,
73997, 74274, -U CO LO C

i

po t » 0  f l .  5
4007, 4864, 5150,
9294, 9345, 9369,

12819, 13226, 13257,
19958, 19971, 20039,
22590, 22599, 22606,
26782, 27849, 27927,
30912, 31077, 31412,
34686, 34777, 35175,
36907, 36988, 37346,
42392, 42426, 42632,

r ,  1707, *2241.
6476 13629, 16407, 18229, 21439, 21966, 24285, 25945, 26406, 26552, 26797,

31286,’ 31959, 34336, 34364, 34646, 35680, 35798, 38878, 39036, 39900, 39911,
43391 ! 43600, 45055, 45939, 46614, 47922, 49633, 50205, 50593, 50605, 61492,
53209 53512, 54548, 54579, 54981, 55325, 56109, 57858, 57867, 58161, 59380,
61899’ 62165, 62413, 64341, 65605, 67097, 70188, 70305, 71658, 71693, 72898,

Za 1 zł. 50 ent.
i p o ży teczn y  d la  b iednych

. Za 9, 10 i 11 zł.
1 zł.

r. 591, 
5867, 
9710,

13827,

1812, 2517, 3048, 3073, 3236, 3368, 3413, 3536, 3600, 3638,
5877, 6136, 6971, 7067, 7969, 7976, 8040, 8 418, 8954, 9028,
9715, 10195, 10223, 10543, 10736, l l '2 o l ,  11319, 11548, 12297, 12744,

14293, 14723. 15385, 15679, 17238, 17833, 17884, 18732, 18835, 19482,
90230 20736 20932, 21280, 21359, 21989, 22055, 22115, 22418, 22497, 22564,
2 3 1 1 l’ 24585, 24659, 24612, 24957, 25197, 25956, 25961, 26096, 26234, 26462,
28228’, 28560, 28803, 28804, 29050, 29214, 29348, 29557, 29678, 30199, 30771,
31436 31499, 32001, 32517, 32617, 32648, 32853, 33027, 33588, 33787, 33834,
35205, 35266, 35318, 35487, 35493, 35887, 36213, 36119, 36371, 36437, 36660,
37920, 37955, 37995, 38216, 38948, 40261, 40344, 40952, 41642, 41675, 42166,
42709j 42851, 43281, 44484, 44485, 45247, 45376, 45562.

zb ite  sa  dowod

Za 15 i' 18 zł.
otrzym a k ażd y  łań c  
ta  ta lm i i p reczen iem  n a

Tylko 12 i 15 zł.

daw niej oznaczonym  
późn ie jsze  te rm in a .

W iedeń 3 g ru d n ia  1870.

b l t j  U W  f u C  u j t - l ł J r  J. u u  v  1 J Ł c  y
d la  tego  N arodow y B ank  n ie  w yp łaci odsetkow ych  kuponów  op iew ających  na  

 ___ 3 g ru d n ia  1870.

Dyrekcya uprzyw. Austr. Binku Narodowego.

Ces. król. uprzyw. galicyjski akcyjny Jj

BANK HIPOTECZNY
w y d l a j e  w e  L w o w i e  

i przez filje 
w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu

od dnia Igo  lutego 1873 r.

ASSY G N S T Y  KASOWE
5
572
6
6V2
7

szw ajcar, m odny po rcelanow y  zeg a rek  em aliow any  p ię -  
knem i k ra jo b raz am i lu b  kw ia tam i, b ard zo  ład n y  a  tan  

bogatych , z p o ręczen iem  n a  rok .
praw dziw y ang ie l. sreb rn y  cy linder, z łań cu szk iem  z d ob rego  z ło ta  
ta lm i, m edalionem , pokrow cem , k lu czy k iem ; p o ręczen iem  n a  5 la t  i

..................  , ty lk o  12 zł. 50 cnt.
egarek , k tó ry  je s t  j a k  

szczególnie lekarzom  i duchow nym , gdyż n ie - 
że an i n a  sek u n d ę  się n ie  różnią.

dostan ie  m odny  w ojskow y zegarek , lek k i, ozdobny , gustow ny a  co n a j-
j . __  w a żn ie jsza , b ardzo  reg u la rn ie  idący  i ba jeczn ie  ta n i ;  do tego  z e g a rk a

o trzym a k ażd y  łań cu szek  z naśladow anego  s re b ra  z k luczyk iem , pokrow cem , m edalionem  z z ło ­
t a  ta lm i i  p reczen iem  n a  piśm ie.

sre b rn y  cy linder z kó łk iem  zło tem , m ocnem  k rzy sz ta lo w em  szk ieł-
  _ k iem , ł a ń c u s z k i e m ,  m edalionem  z z ło ta  ta lm i i  pism em  poręczającóm .
U h r l l r A  1 *1 o l ł l A  Q A  r j \  p raw dziw y ang ie lsk i sreb rn y  z eg a rek  kotw icow y, z p lam ką,1 V1K0 JLtl tli 1)0 i£ \J  Zl. p o d w ó j n a  zak ry w k ą , n a jp ięk n ie jszem i w yrzynan iam i, łań cu sz ­

k iem  z praw dziw ego  z ło ta  ta lm i i p ism em  p oręczającem .
U 1 U r  A  1 Q  t j \  p raw d ziw y  an g ie lsk i s re b rn y  zeg arek  i w  ogniu  złocony  czasom ierz  z łań -
i  V l l v O  JLO f \ \  cttszkiem , m edalionem  z z ło ta  ta lm i, skó rzan y m  pokrow cem  i p ism em  poręcz .

Tylko 14 zł. ta k i sam , znacznie, w iększy, z o ryen ta lnym  d rogoskazem .
m  l j  1 (1  . 11 _  1 —’ X praw dziw y ang ie lsk i rem o n to ar Princ® of W ales , n a jm o cn ie j-
ly lK O  10  t l i00  l l  Zl. szy , z krzyszta low em  szk łem , w erk iem  nik low ym , z p raw dzi­

w ego dobrego z ło ta  ta lm i;  zeg a rk i te  n a k rę c a  się bez  k lu c z y k a ; do n ich  d osta je  k a ż d y  ła ń c u ­
szek  z z ło ta  ta lm i, m edalion  i pism o p o ręcza jące  darm o.

11 1 0  r / l  praw dziw y an g ie lsk i zeg a rek  z dobrego  z ło ta  ta lm i, cy linder te ra z  n a jk sz ta ł-
ly lK O  l O  Zl. tn ię jsz y , z podw ójnem i kszyszta łew em i szk ie  k a m i, p rzez  w erk  zam k n ię ty

m ożna w idzieć, z łań cu szk iem  z ło ta  talm i, m edalionem  i pism em  poręczającóm .
11 1 /1  n lT k A  1 7  n \  m a lu tk i z e g a rek  dam ski, z praw dziw ego  s re b ra  d obrze  pozla-

lyiK O  lat tllDO l l  Zl. cany, z łańcuszk iem  z p raw dziw ego z ło ta  ta lm i i p ism . po rę .
r p 1" 11  1 Q  -I O A  tr I  praw dziw y an g ie lsk i na jlep ie j w ogniu  złocony  s re b rn y  czasom ierz
lylK O  lO 1 / ó \ J  Zl. z podw ójną zak ry w k a , n a jp ięk n ie j em aliow any , z łań cu szk iem  z p r a ­

w dziw ego z ło ta  ta lm i, m edalionem  i  pism em  poręczającem ,
T - t r l l r A  1 Q  a  U l  A  9 0  1 -7 !  n <ajlepszy sreb rn y  praw dziw y an g ie lsk i zeg arek
_L V U v ( J  I O  (11 IM  * /V U  1  Li\%  kotw icow y, n a  15 k am ien i z łań cu szk iem  z n a jle p ­

szego z ło ta  ta lm i, m edalionem  skórzanym , pokrow cem  i p ism em  p o ręczającem . 
r j 4 J |  2 Q  j  2 5  sre b rn y  rem on toar, bez k lu c z y k a  n a k rę c a n y , z łań cu szk iem  zło ta

procentowe płatne-za 8 dni po wypowiedzeniu 
procentowe płatne za 14 dni po wypowiedzeniu
procentowe płatne za 30 dni po wypowiedzeniu
procentowe płatne za 60  dni po wypowiedzeniu

, procentowe płatne za 90 dni po wypowiedzeniu.
W szystkie Asygnaty Kasowe przed 1 lutego 1873 w obieg 

puszczone oprocentowane będą

H od dnia I90 lutego 1873 /
| j |  0 Y procent wyżej z zachowaniem dotychczasowych terminów

wypowiedzenia.ę 7 ] “ W w ,  20 stycznia. 1 8 7 3 . " 3 ~ " łŁj ~ P y p e k c y a .  ^

Tylko 23, 25 
Tylko 30, 35 
Tylko 35, 45 
Tylko 60, 75

27 zł. 
40 zł. 
50 zł. 
100 zł.

ta lm i i m edalionem .
zło ty  zeg a rek  dam ski z łań cu szk iem , m edalionem  i  p ism em  
poręczającem .
praw dziw y an g ie lsk i sreb rn y  re m o n to a r, z podw ójną za  
k ry w k a , p o ręczen iem  i pa ten tem .
praw dziw y an g ie lsk i z ło ty  z eg a rek  kotw icow y z  k rz y sz ta -  
łow em  szk ie łk iem .

d obry  z ło ty  re m o n to a r  z k rzyszta łow em  szk ie łk iem , 105 
j l  y v / v j  • -ł v/ tu*.* i 115 zł. z podw ójną  zak ryw ką.
m 11TA QAO rln r7\ Praw(łz iw y  ang ie lsk i czasom ierz z rem o n to arem , p o d w ó jn ąX jlK O /wV/Vy vlU O v v  £A%  z ak ry w k a , z k rzyszta łow em  szk iełk iem .

O prócz tego  wszelkie gdzieko lw iek  i  przez  kogokolw iekbądź og łaszan e  zeg ark i ta n ić j.

KT aprawialnla.
S tare  zegark i, często d rog ie  p am ią tk i rodzinne , n a p ra w ia ' się i  znow u  odnaw ia. C eny  za  n a ­

p raw ę z 5-letn ióm  p o ręczen iem  złr. l* /2, 3, 5 do 10.

Listowne zamówienia
w ykonuje się w 24  godzinach za  zaliczeniem  pocztowem  lub za przesłan ą  gotów kę. N a szczegó lne  
żadan ie p rzesy ła  się ta k ż e  za zaliczen iem  pocztow em  z eg a rk i i łań cu szk i do w yboru  i  zw raca  się 
p ien iądze za  zw rócone przedm io ty .

UPff" C.-ny m oje są zaw sze n iższe  od  na jn iższy ch  g d zie indzie j, a  zaw sze m oje w ym agan ia  
sto ją  n a  w ysokości czasu .

W s z y s c y ,  k tó rzy  ży czą  sobie zam ów ić no fe  zegark i,
Wszyscy, k tó rzy  żyćzą  so b ie 'z a m ie n ić  s ta re  zeg ark i n a  now e, ra c z ą  się u d a ć  do m ojej firm y

(4696 4-12)P H I L I P P
Uhrenfabrikant, Rothenthurmstrasse Nr. 9. Wien.

•’* * '  Proszę uważać na adres.

W drukarni „Krajud pod zarządem St. Grraliehowskiego.


